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Od wydawnictwa.
A b y  zam iejscow i nasi prenum eratorzy 

w jeszcze w ydatniejszy, niż dotąd, sposJt 
korzystać m ogli

z dw urazowego wydawania
>Nowej R eform y* postanow iło je j w y­
daw nictw o z począiKiem października przy ­
sp ieszyć w ydaw anie głównego, popołudnio­
wego numeru tak, —  że już oba b ły ­
skawiczne. popołudn iow e pociągi Eule- 
jow e, z K ranow a do Lwowa i W iednia 
zdążające, rozw iozą  »Nową Reform ę* do 
ta yj kolejowych i łączących się z niemi 

linij pocztowych.
'kutkiem  tego olbrzym ia większość miej 

scow ości w kraju  i na Śląsku otrzym yw ać 
bedzie g łów n y  num er >Nowej Reform y*

Jeszcze tegusamego dnia
p o  południu  lub wieczorem.

W ydaw nictw o poczyn iło  w zaKresie re­
dakcyjnym  taicie zarządzenia, że przez 
przyspieszenie terminu wydania g łow nego 
num eru dziennika

treść jego informacyjna
łyokf na świeżości i zw iększy się rów no­
cześnie pod  w zględem  rozm iarów  mate- 
ryału.

Część redakcyjna

oumeru porannego
dozna rów nocześnie znacznego zwiększenia. 

W ydaw nictw o zachęca tedy najgoręcej
zamiejscowych prenumeratorów

aby korzystali z tych udogodnień  i z po­
czątkiem nuwegu kwartału zamawiali »Nową 
R eform ę*

z dwnrazową przesyłką pocztową.
Zastosow anie terminu wydawania »No­

wej Reform y* do najlepszych konjuktur 
k ole jow ych  i pocztow ych, ułatwi zarów no 
miejscowym, jak  zamiejscowym Czytelnikom

znacznie szyosze
niż dotąd ii.fo im ow anie się o  wypadkach 
bieżącej doby.

Nie wątpimy też, że zarządzenie to p od ­
jęte w interesie poczytności naszego dzien­
nika, a dokonane ze znacznym  nakładem 
kosztów , życzliw ie przyjęte będzie przez 
zw olenników  naszego pisma.

Poza Izbą sejmową w sali komisy i budżeto­
wej, rozgrywa się we Lwowie próba sił po­
szczególnych stronnictw. W  zwartym ordynku 
stanęły przeciw sobie: prawica i lewica; języ­
czkiem u wagi, jak było do przewidzenia, są... 
Knsini, którzy też nawet, jak  doniosły dzisiej­
sze depesze poranne, przeważyli już raz szalę 
n? korzyść,., konserwatystów-. Sprawdziły się 
tedy nasze przewidywania, że ustosunkowanie 
Sił politycznych w Seimie nie zapewnia kon­
serwatystom większości, że jednak pewien su­
kurs z klubów' demokratycznych, może ich nie­
raz ratować w przykrej sytnacyi.

Gzn.i to najlepiej sami konserwatyści, zawią­
zując, w miejsce ś. p. Unii konserwatywnej, 
nową organizację pod firmą „ P r a w i c y  na­
r o d o w e j " .  Organizacya ta łączyć ma odrę­
bne Jotąd 3 kluby: Koło krakowskie, klub au- 
onomistów i klub rolników', O zasadach i ce­

lach „Prawicy" podaje „Gazeta Narodowa" na­
stępujące szczegóły:

„Zasadą kluuu jest s o l i d n i - n  o s t y  polegaj 
na tem, że jeżeli klub poweźmie w pewnej spra­
wie uchwałę więkezoseią głosów, nie wolno ’ jest 
jego członkom, którzy się tej uchwale sprzeciwiali, 
ani głosotvac, ani tem mniej przemawiać w pełnej 
Izbie przeciw niej; wolno im atoii wstrzymać siq 
od głosowania, gdyż żadnego oczywiście przymusu 
nie ma, a uożdość ustanowienia go w pewnych 
wypadkom nie jost nawet przewidzianą w statu­
cie

„Gazeta Nar." w przystępie wielkiego opty­
mizmu oblicza, że Prawica m o g ł a b y  liczyć 
około 80 członków, M o g ł a b y ,  —  ale tej licz­
by głosów nie skupi ona z pewnością przy za­
sadniczych głosowaniach. Dlatego wspaniało­
myślne zapewnienie organu Podolaltów, że Pra­
wica „nie dąży bynajmniej do wytworzenia 
większości", jest bezprzedmiotowe,- o ile idzie o 
Prawicę samą. Inna rzecz, że dążyć ona będzie 
do wytwarzania większości' „od wypadku, do 
wypadku", przy pomocy innych stronnictw, — 
jak tego dowodzą ostatnie przejścia w komisyi 
budżetowej.

Prawica sejmowa, wedle określenia „Gazety 
Narodowej", ma być organizacją j e d n o l i t ą ,  
nie rozpalającą się na kluby niższego rzędu.— 
Wolno jest wprawdzie w łonie orgatózacyi two­
rzyć grupy, ale nie wolno tym grupom niczego 
uchwalać, a tem mniej prowadzić pertraktacji 
z innomi klubami. — Ten sam organ zapewnia 
w dalszym ciągu, że Prawica „nie została za­
wiązana pod hasłem z w a l c z a n i a ,  a tem mniej 
z n i s z c z e n i a  jakiegokolwiek stronnictwa v. 
Sejmie, lecz utworzyła się dla obrony i orędo­
wnictwa interesów i zapatrywań, którym hołdu­
ją jej członkowie".

„1 'rawica sejmowa" przypomina swoją imien­
niczkę: „Prawicę Narodową". Czy to właściwie 
nie ta sama urganizacya, tylko pod ii uą, lokal­
ną firmą ? Chyba tak —  co najwyżej inno oso­
bistości jednoczy ona w swem łonie. Charakter 
polityczny obu organizacyj jest jeden i tensam. 
Są to ostatnie ostoje konserwatystów, operują­
cych coraz mniejszemi. siłami Śmieszno więc są 
zapewnienia ich organów, że Prawica nie dąży 
do „ z n i s z c z e n i a "  jakiegokolwiek stronnic­
twa w Sejmie. Nie o zniszczenie innych stron­
nictw chodzi tutaj Pra wicy, lecz o zachowanie 
swej własnej egzystencji. —  Czasy się bardzo 
zmieniły

Jesteśmy tedy świadkami, jak konserwatyści 
w jednych komisjach walczą jeszcze o utrzyma­
nie swego znaczenia, w innych z niego rezygnu­
ją, oddając, z widocznym bólem serca, kierownic­
two w ręce stronnictw demokratycznych. I rak 
w komisyi d la  r e f o i m y  w y b o r c z e j ,  gdzie 
przewodniczącym wj brany został poseł Głąbiń- 
ski, pierwszym jego zastępcą Stapióski, a dopie­
ro drugim poseł Wodzicki — kierownictwo wy­
mknęło się z rąk konserwatystów. Z tego po­
wodu „Czas" przestrzega, że kraj „może ocze­
kiwać, iż te właśnie (demokratyczne) stronnic­
twa obejmą rolę kierującą w kwestyi, którą u- 
wazają za najważniejszą najpilniejszą".

Bez wątpienia! Po to sięgały po kierowni­
ctwo, aby z niego pełny zrobić użytek. Stron­
nictwa demokratyczne zrobiły to z premedyta­
cją, bo do kierownictwa konserwatystów w 
sprawie reformy wyborczej nie mogły mieć za­
ufania.

Stronnictwa demokratyczne muszą zerwać 
z taktyką zrzekania się kierowniczych stano­
wisk na rzecz konserwatystów. 'Wywołuje to 
dezoryentaryę w opinii kraju. Ogół obywateli 
pragnie przecież doczekać się zewnętrtnych ob­
jawów tej ewolucji politycznej, jaka dokonała 
się w kraju po długich wysiłkach demokraty­
cznych stronnictw.

O  ' . y y p n & K !  w  L u & H a i e .
N a s z  k o r e s p u u d u n t  w i e d e ń s k i  t e ­

l e f o n u j e  n a m d z i s i a j  r a no :
Wczorajszy komunikat urzędowy • o • wypad­

kach w Lubianie, przyjmują dzienniki z zado­
woleniem, widząc wr nim n a g a n ę  dla prezy­
denta rządu kraińsklego, Schwarca, za rozmaite 
przewinienia i zaniechanie wydania na czas 
odpowiednich zarządzeń. Szczególnie zadowoloną 
jest- „N. Fr. Proszę" z tego, ze poseł C b i a r i  
imieniem Niemców postawił prezydentowi mini­
strów pewnego rodzaju ultimatum. Niemcy, pi­
sze. „N. Fr. Presse", muszą doznawać uczucia 
wstydu, że są traktowani za usługi oddawane 
gabinetowi koalicyjnemu lak, Jak za czasów 
Taaffcgo. Badeniego lub Franciszka Thuna

Minister P r a d e  odbył wczoraj dłuższą kon­
ferencję z bar. Beckiem, poczem pojawił się 
znany komunikat. Nadio minister Prade wysłał 
następującą depeszę do przywódcy - Niemców 
kraióskich. posła na Sejm E g e i a .

„Proszę wpływać u s p o k a j a j ą c o  naNiem-  
Ców i nawoływać, aby wrócili do pracy zawo­
dowej. N i e m i e c k i e  s z y l d y  n a l e ż y  na 
n o w o  w y w i e s i ć ,  zniszczone nieruchomości 
odnowić. Przy najmniejszem starciu należy na­
tychmiast z a w e z w a ć ' p o m o c y  r z ą d u  kra­
j o w e g o .  Niemcy muszą i powinni być pewn> 
ochrouy ze strony władz państwowych".

Nadto specjalni deleg'aci niemieckiej Raly na­
rodowej, wysłani do Lubiany, obchouzą domy 
mieszkańców niemieckich i wzywają do spo- 
luju

Poseł dr E g e r ,  prezes niemieckiej Pady na 
rodowej w Lubianie, był u prezydenta ministrów 
i przedłożył zażalenie z powodu rozruchów 
Wskazał on m  liczny udział młodzieży i żądał, 
aby przeprowadzenie śledztwa powierzono wy­
łącznie n i e m i e c k i m  (!) sędziom. Nadto do­
magał się odszkodowania dla Niemców, za po­
niesione podczas rozruchów straty materyalue.

„Nene Fr. Presse" napada też na burmistrza 
Lubiany, H r i b a r a, za stanowisko, zajęte w in- 
ceryiewio z korespondentem pewnej lokamej ko- 
respondencyi wiedeńskiej. (Kuresp. Herzoga; 
Przyp. Red.).

Poda- as, gdy dr L u e g e r na wczorajszem po­
siedzeniu Itady miasta Wiednia n ie  d o p u ś c i ł  
do.wniesięnia interpelanci o zajścia w LuLl ,uie, 
stwierdziwszy, że rzecz ta nie należy do kom- 
petencyi Rady m. Wiednia, z kilku miast nie­
mieckich donoszą o m a n i f e s t a c j a c h  p r z e ­
c i w  S ł o w i e ń c o m i  Mianowicie Rady miej 
skie w Ołomuńcu, Celowcu i kilku innysłi mia­
stach, wcliwaHły wyrazić oburzenie z powodu 
ze jść w Lubianie i wezwać wszystkich Niemców 
do zajęcia solidarnego stanowiska. —  Natomiast 
z P r a g i  donoszą, że tamtejszy wydział Rady 
miejskiej uchwalił wysłać do burmistrza Hr i -  
b a r a  depeszę z wyrazami współczucia dla po­
ległych w niedzielę w Lubianie ofiar.

W  miejscowości S t e i n  przyszło wczoraj wie­
czór do demonstracji antiniemieckiej. S ło  w i eń 
c y  n a p a d l i  na  k a s y n o  n i e m i e c k i e  i 
po  w y  b i j  a 1 i t am s z y b y .  Również wybito 
szyby w kilku domach Niemców

lacyi gruntów włościańskich wr Poznańskiem 
była oddawna soią w oku rządu pruskiego, jako 
jedyna broń i ostoja, łagodząca ostrze ustawy 
o osadnictwie. Drugą sprawą jest zamierzone 
w berlińskich sferach ministeryalnych zaJożenie 
u n i w e r s y t e t u ,  oczywuśeie niemieckiego w 
Poznaniu Obie te sprawy, spędzające od dłuż­
szego czasu sen z powiek hakat.ystów, znalazły 
wjraz w urzędowej uchwale „Ostniarkenverei- 
nu“ , powziętej na posiedzeniu tego związku w 
dniu 19 b. m. W  uchwale tej wyrażono konie­
czność, aby każda parcelacja przez osobę pry­
watną w okręgach, do których odnosi się usta­
wa osadnicza z r. 1904. zależną była od po­
zwolenia władz, przyczem popierać należy wszy­
stkie te przedsiębiorstwa, które mają na celu 
powiększenie własności niemieckiej V,T celu 
przeprowadzenia polityki kresów wschodnich 
nie Ja się uniknąć zaprowadzenia prawa „veto“ 
ze strony rządu przy sprzedaży ziemi. ■' - •

• Najenergiczmej Wystąpił atoli „Ostiiiarkenyt- 
rein" p r z e c i w  m y ś l i  z a ł o ż e n i e  n n i w e r- 
s y t e t: u w P o z n a n i u .  Przy bardzo małej 
skłonności Niemców przepędzania czasu nauki 
we wschodnich dzielnicach, uniwersytet w Po­
rwaniu liczyłby zdaniem hakatystów tylko małą 
liczbę studentów Niemców, n a t o m i a s t  bez -  
w ą r p i e n i a  b y ł b y  p u n k t e m  z b o r n y m  
p o l s k i e j  a k a d e m i c k i e j  m ł o d z i e ż y  i 
przyczyniałby się do zupełnego jej odłączenia 
się od niemczyzny. Ciało nauczycielskie uniwer­
sytetu, przy przeważnie polsko-katolickiej więk­
szości studentów, nie mogłoby się uwoinić od 
Wciskania się do niego profesorów i docentów 
Polaków', albo ludzi przyjacielsko dla nich u- 
sposobionych, czego skutkiem byłoby, żo do­
znań stałby się środowiskiem słowiańskiej 
nauki.

Omawiając = to , uchwały, słusznie podnosi 
„Dziennik poznański", że an założenie uniwer­
sytetu W Poznaniu, ani dozwolenie parcelacji 
guintów polskich nie stanowi niebezpieczeństwa 
dla państwa pruskiego — ale niebezpieczeń 
stwem istotnem i poważnem jest całkowite za­
poznanie praw człowieka, które jest podstawą 
eksterminacyjnej polityki hakatystycznej.

t o  pomysły hskatyto
Zachłanność pruska, kierująca wszystkie swe 

usiłowania do wyzucia Polaków' z ziemi, wyję­
cia z pod opieki prawa i usunięcia im wszel­
kich podstaw bytu, wprawi w zdumienie przy­
szłego historyka swą pomysłowością. Nie prze­
brzmiały jeszcze echa wiekopomnej uchwały o 
wywłaszczeniu, a już czujni w'rogowie żywiołu 
polskiego, zjednoczeni w „Ostmarkenvereinie“ 
obmyślają metodę, któraby najprostszą druga 
prowadziła do zrealizowania ustawy eksproprya- 
cyjnej i była jej dopełnieniem Sprawa parce-

., nosffj r e i  o lómji®
Gd czasu Zjazdu praskiego, nacyonalistyczna 

prasa rosyjska zaczęła zw'racać baczną uwagę 
na sprawy galicyjskie, poświęcając im często 
obszerne artykuły. Otwarcie Sejmu galicyjskie­
go także me uszło jej baczności. W  „Nowem 
Wremieni" zamieścił z tego powwlu znany „ob- 
insitiel" warszawski p. F i l e  w i c z  artykuł, 
który zasługuje na to, aby go nasze społeczeń­
stwo poznało.

Najpierw wyjaśnia p, Filewicz przyczyny 
szczególnej ważności rozpoczętej właśnie kaden­
c ji  Sejrna galicyjskiego. Polegają one przede- 
wszystkiem na tem, że Sejm ten ma zmienić 
obecną ordynacyę wyborczą, która, _ zdaniem p. 
Filewicza, jest. najreakcyjniejszą z istniejących. 
Przytem muszą być uwzględnione prawa „gali­
cyjskich Rosyau", których w opracowanych do­
tąd projektach refoimy wyborczej usiłowano 
tak skrzywdzić, że musiał aż sam bar. Beck 
interweniować.

„Dzisii "zy Sejm zatrważa jednjch —  pisze 
dalej p. Filewicz — drugich zaś napełuia na­
dzieją, ale stanowczo wszyscy rozumieją, że 
znaczenie jego jest szczególniejsze i że od spo­
sobu, w jaki załatwi on relormę wyborczą za­
leży dalszy bieg całego życia Galieyi Można 
także twierdzić,- że działalność Sejmu galicyj­
skiego odbije się tym razem d a l e k o  p o z a  
g r a n i c a m i  G a l i e y i " .  ,

Dalszy wątek wrywodów p. Filewicza przed­
stawia się następująco: Galicya zwoóeiła na się 
w ostatnich czasach powszechną uwagę. Arty­
kuły Bjoernsoua o sprawie ruskiej wywołały

zainteresowanie nawet w prasie hiszpańskiej 
i egipskiej. Aie nie chodzi o te wypadni z ży­
cia polsko-ruskiego w Galieyi, które wywołują 
sensację. Ważniejsze są dla p. File w, cza zasa 
dmcze kwestye polsko-ruskie w Galieyi. Mają 
one bowiem „ e k s t e r y t o r y a l u e  z n a c z e ­
ni e" ,  gdyż dotyczą bezpośrednio interesów wiel­
kiego obszaru, który graniczy z Galicyą i pod 
względem zamieszkującej go ludności jest z nią 
identyczny. W tych warunkach Galicja może 
być laboratoryum dla politycznych eksperymen­
tów, które oddziaływać będą daleko poza jej 
granicami. Takiem laboratoryum Galicya jest 
w rzeczywistości od r. 1860 t. j. od początku 
swojej ery autonomicznej i pozostaje niem do­
tąd, przyczem charakter jego wyrobów jest 
już dostatecznie j?sno określony Dość wskazać 
na ukraiństwo.

„Związek ukiamstwa 7 Berlinem zapózuo za­
trwoży1 Polaków Już Dowiem w r. 1890 Ber- 
liu zacierał ręce z radości na widok Polaków, 
biorących w opieicę ten ruch, który zmierzał 
do utworzenia k r ó l e s r w a  k i j o w s k i e g o  
pod polskim protektoratem. Reforma zakonu Ba­
zylianów wydaja się p. File wieżowi drugim ta­
kim produktem galicyjskiego laboratoryum. „o- 
bliczonym na eksport i rzeczywiście wywożo­
nym teraz do Rosyi, a nawet do Ameryki 
Ten wiaśme charakter produktów polityki gali-* 
cyjskiej, uczynił ją przedmiotem powszechnej 
bacznej uwagi. „Jeszcze niedawno Galieye u- 
wazano za nic me znaczący przyczepek do 
polsko-rosyjskiej kwestyi w Rosyi (?). Teraz 
pogląd taki jest już zupełnie niemożliwy. G a­
l i c y a  n i e  j e s t  p r z y c z e p k i e m ,  a l e  k t o  
w i e ,  c z y  n i e  g ł ó w n y m  w r z o d e m  w s t o ­
s u n k a c h  p o l s k o - r o s y j s k i c h " .

Ostatecznie konkluduje p. Filewicz w ten 
sposób:

„Na ostatnim zjeździć słowiańskim w Pradze 
sprawy galicyjskie zajęły jedno z najwyDitniej- 
szycn miejsc Były starania, aby je zatuszować 
i przenieść punkt ciężkości kwestyi polsko-ro­
syjskiej wyłącznie na sprawy Królestwa Pol­
skiego. O to staraia się także galicyjska „Rada 
narodowa", która wydała w przededniu zjazdu 
specyalte oświadczenie w tym kierunku. Aie 
wszystkie te starania okazały się bezskutecz­
nemu Rozbicie kwestyi polsko-rosyjskiej na czę­
ści i sztuczne 'wysuwanie jednej p-zed drugą 
stało się niemożliwem. W  Pradze postawiono 
puRko-ruską kwestyę w pełnej jej objętość:', i 
na tem polega jedna z najwięsszych zasług te­
go zjazdu. „Okoliczność te nadają sprawom ga­
licyjskim w ogólności, a Sejmowi tamtejszemu 
w szczególności, w i e l k i e  o g ó l n o - s ł o w i a ń -  
S k i e z n a c z e n i e .  W każdym razie zlą przy­
sługę wyświadczają słowiańskiej sprawie ci, któ­
rzy w Warszawie usilnie propagują t. z w. „neu- 
slawizm", a równocześnie starannie ochraniają 
Lwów przed wpływem tego neoslawizmu".

Tyle p. Filewicz. Wywody jego są znamienne. 
Nacjonaliści rosyjscy zaczynają wyzyskiwać 
hasła t. zw. „neosłowiańskie" do nnęszania się- 
do we- nętrznycli spraw naszego kraju. Jest to 
skutek bynajmniej me niespodziany, aie w ka­
żdym razie charakterystyczny ILkim pp. File- 
wiczom ani ca myśl rne przyjdzie zapytać się, 
czy Polacy w Królestwie Polskiem mają bogdaj 
część tych praw, które posiadają w Galieyi 
„Rosyanie gahcyjscy", lecz pozostawiając spra­
wę polsko-rosyjską na jej właściwym terenie 
zupełnie nietkniętą, wtykają swoje trzy grosze 
tam, gdzie wszelka ich interweneya jest conaj- 
mniej zDyteczną. Dotąd myśleliśmy, żo najwięk­
szą bolączką w stosunkach polsko-rosyjskich 
jest Warszawa, jęcząca w szponach p Skałłona. 
Obecnie wyjaśnił nam p. Filewicz, że tak nie 
jest, bo punkt ciężkości polsko-rosyjskiej kwe­
styi leży we Lwowie .Jeżeli rosyjscy nacjona­
liści fyle tylko nauczyli się wr Pradze, tc zaiste 
nie możemy mieć zbyt wysokiego pojęcia o ich 
pojętności...

T a t ie u s n  B a c z y ń s k i .

G łó d  s zc zę ś c ia .
P o w i e ś ć .

58 (Ciri£ dalszy.)
—  Jeszcze przed kilku dniami —  oskarżał 

się dalej bezdźwięcznym głosem — kiedy pozo­
stawałem panią taką szalejącą i Taką straszną 
dla mnie, wówczas... byłem sobą, byłem panem 
moich myśli i czjmów. Dziś jest całkiem ina­
czej... dziś jestem zdolny popełnić największą 
podłość, jaką mi pani każe... największe sza­
leństwo... i wytrzymam każdą zniewagę... którą 
mi pani wyrządzi...

—  Ma kły i chce jeszcze kąsać —  ten sam 
szept :;askomlał w Almio.

—  Słucham, słucham —  powtarzała z zacię­
li soią w duszy — mów ao mnie, mów. mów... 
bo i ak wszystko napróżno..

Brat ruski poruszył niespokojnie głową, po­
tarł czoło dłoniami, jak gdyby pragnął sknpić 
bieg swoich my >li i po chwili, prawie nie zwa­
żając ns nią, skarżył się głośno,

Kilka dni wystarcza, ażeby dojść do ruiny. 
Wystarcza czasem jednak godzina... czasem je­
dna chwila męki... Lata całe wyszydzałem chi­
merę, która n i schodziła w drogę i szeptała o 
cudach życia, lata całe odpędzałem ją d sie­
bie. nawoływałem się do trzeźwości, hartowa­

łem moją siłę woli, stawiałem całe mury teoryi 
między nią a sobą, śmiałem się po nocach na 
cały głos z ludzi, którzy się kręcą w kółko 
jak szaleńcy dokoła swej histerycznej mrzonki., 
i przegrałem całą długą, mozolną bitwę... wszy­
stko, wszystko... chimera zwyciężyła... padłem 
jej do nóg... chimera stała się bożyszczem 
moim, stała się żywym, niezaprzeczonym fak­
tem. .

Pochylił naprzód głowę i, przegięty ku niej, 
zagadnął ją świszczącym głosem:

—  Wszak pani wie, kto był chimerą mojego 
życia ?

Alma u drżała. Pytanie to uderzyło w nią 
jak ciężki kamień. Za nic na świecie nie chciała 
teraz spotkać się z jego wzrokiem, Wytężyła 
oczy przed siebie i wpiła je w czarne szyby 
okien, porzniętych dyumentami mrozu... bolały 
ją źrenice, które jakaś moc nieugięta obracała 
w orbitach ku niemu

— Bój ćę  jego oczu —  mamrota] w niej 
strach —  bo w Dich ^czytasz rzecz jedną... 
dziwną... okropną.,, o której myślisz... a której 
nie chciej poznać...

— Ona sama przyjdzie... o przyjdzie... ta 
rzecz...

—  Chciałaś... chcianś .
Zimna łza przez ściśnięte gardło pizesuwała 

się w jej głąb powoli i wpadła jak kulka gra­
du w dygocące serce. Mimowoli przycisnęła rę­
kę do piersi, ażeby opanować ból, który odbie­
rał jej przytomność

Bratyński stanął między nią a oknem-

—  Oto tajemnica mojego życia — bełkotał 
! zmęczonemi wargami —  zabijałem chimerę, a 
1 chimera stała się żywą kobietą... którą widzę...
na którą teraz patrzę.. którą przeklinałem i 
którą czczę., ubóstwiam...

—  Pani Almo... ja nie kochanek twój jestem., 
ja nie mówię ci słodkich słów... mówię ci tylko 
o tragedyi mojego życia. Nie wiem, czysłjszysz 
mnie... czy mnie rozumiesz... rie wiem, czyś mi 
jest bliska, czy całkiem daleka, ale ja, pani Al­
mo, musiałem przyjść do ciebie, bo nie przyjść, 
wierz mi, choć chćałem po tysiąc razy, nie 
mogłem.

—  Czy wńesz, pani, że od tej godziny, kiedy 
mi zniknęłaś z oczu, iak nmfa szydercza na 
ramieniu jakiegoś mężczyzny obłąkanego, tam, 
wśród tej szalouej orgii muzycznej, me zazna­
jom już godziny spokoju ani snu. Wydeptywa­
łem chodniki pod twoim d mism. Byłem sto ”azy 
na schodach, sto razy miałem nacisnąć guzik 
od dzwonka i sto razy uciekałem, obrzucając 
siebie najnikczemniejszenn wyrazami

—  Wracałaś z zabaw, z teatru, a ja stałem 
w mroku bramy naprzeciw twego domu i wi­
działem: jak wyskakiwałaś z powozu, jak otwie­
rała się brama i jak byłaś. sama...

—  Włosy stawały mi na głowie, bo szukałem, 
oani, ciebie, bo czyhałem na twoją samotność, 
bu chciałem ci przeciąć drogę i zapytać, czy 
przezemnie chcesz przejść dalej, czy całkiem da­
lej nie...

— Bo ja wówczas, pani Almo, byłem czło­
wiekiem złym

—  Przestałem zmagać się z sercem, które się 
śmiało do twego obraza... szedłem tylko za sze­
ptem strasznym, nieustannym... jak g^acz, który 
na o.statipą stawkę postawił już tylko swoje ży­
cie i przegrał...

—  Wiedziałem, że utraciłem ciebie w ciągu 
tych kilka lat mojej walki z wiatrakami, i że 
nie odzyskam ciebie już nigdy.

— Dlatego, wówczas dubrze się stało, że pa­
ni nigdy mnie nie dostrzegłaś... twoje spojrze­
nie byłoby dokonało Vi szystkiego...

Alma usiadła na krześle bez sił. Przytuliła 
się do drewnianej poręczy., opierając o nią gło­
wę ciężką, rozpaloną

—  Nieszczęście weszło w waszą drogę — po­
częły w niej mamroiać diobne szepty, jak liście 
klonów, poruszonych wichrem.

—  Ńm twoja wina, ani jego wina.
—  Czy słyszałaś jegc głos? jak. złamany? 

jaki innv?
—  Czy widziałaś, jak zmienił się w tych kil­

ku dniach? jak się postarzał? jak cierpi?
—  Almo, Almo — upominały ją głosy słod­

kie — zapamiętałaś się sama w sobie. Ty dziś 
nie jesteś ta dawna...

— Pamiętasz twój sen na polanie?
—  Almo, Almo, czy ty już nie wierzysz ani 

przez jeden moment, że po tych dniach i latach 
męki może przyjść godzina światka i radości ?

— Almo! czy ty już niczego nie pragniesz?? 
niczego ??

Szarpnięte serce załkało. Łzy padały i ej

z oczu na suknię i ręce stulone. Nie broniła im 
drogi.

Ustami mokremi mówiła do siebie z rozpaczą 
cichą

—  N iczego nie pragnę... niczego—
— Tylko mocnego snu..
—  Och, snu... z którego już nigdy niema 

przebudzenia.
Bratyński usiadł obok niej i po długiej chwili 

milczenia odezwał się stłumionym głosem:
—  W  tej goiączce bezlitosnej, którą przeży­

łem w tych dniach, myślałem nieustannie o tem, 
dlaczego przyszło mi tak cierpieć za te lata 
milczenia i zamknięcia się w sobie... dlaczego 
to wszystko tak się podziało fatalnie...

—  I zrozumiałem powoli bolesną prawdę...
—  Ja i pani należeliśmy do awoch innych 

światów.
— Pani żyła wyobraźnią, a wyobraźnia nio 

w5ele, nie wiele ma wspólnoty z życiem praw- 
dziwem, nienbłaganem... *

—  .Ta pogardziłem wyobraźnią, oogardziłein 
tęsknoią. która mi myśli kołysać chciała..,

—  Wolałem pójść na twardą służbę rzeczy­
wistości... w ten okropny dzień trzeźwy, wydar­
ty złudom i Doetyczn.Tn baśniom —  w dzień 
długi bez końca, w którym ar>' srońce nie wscho­
dzi ani nm zacnodzi —  bo dzień ten jest męką 
społeczną i narodową... i  liczy swój czas nie
yc. em jednostek, ale życiem wkasnem, rozcia- 

gniętem od klęski do klęski, od jednej rocznicy 
pogiomu do drugmj rocznicy pogromu.

(C- a. n.)
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I nu&MŚ S2jnlDa}ych.
D z i a ł a l n o ś ć  w ł o ś c i  r e n t o w y c h .

Wśród przedłożeń Wydziała krajowego, jedno 
z ważniejszych miejsc zajmuje spiawozdanie komi­
s ji  krajowej dla włości rentowych za czas od 20 
września 1906 do 31 sierpnia 1908. Działalność 
komisyi w tym pucząthowym okresie, po wejścia 
w życie w a w y  o włościach rentowych, dzieliła się 
na dwa działy: 1) czynności organizacyjne, 2) two­
rzenie włości reniowych przez przyznawanie poży­
czek rentowych na gospodarstwa.

Odnośnie do pierwszego działa, komisja zorgani­
zowała swe biuro i spowodowała, że wydział kra 
jowy przydzielił jej dwie siły fachowe, zawodowego 
rolni ea i referenta prawnego. Komisya uchwaliła 
następnie r e g u l a m i n  o s z a c o w a ń  g o s p o ­
d a r s t w ,  m a j ą c y c h  s t a n o w i ć  w ł o ś c i  r e n ­
t o w e ,  którego projekt wymaga zatwierdzenia Sej- 
ma. Komisya powzięła dalej cały szereg ncnwał: 
lokowanie gotówki funduszu rezerwowego w Ban­
ku krajowym; ubezpieczenie włości rentowych przez 
właścicieli w Tow. wzaj. ubezpieczeń w Krakowie 
i w Tow. „Dniestr* we Lwowie; wydanie odpo­
wiednich formularzy podań o pożyczki rentowe (w 
obu językach krajowych); wypracowanie instrukcyi 
dla mężów zaufania komisyj, mających wykonywać 
nadzór nad gospodarką właścicieli włości rento­
wych.

Główny jednak przedmiot aziałania komisyi i 
pracy jej binra, stanowiło tworzenie włości rento­
wych, czyli rozdawnictwo pożyczek. Wszystkie zgło­
szone podania skrupulatnie badano, a następnie 
przeprowadzono oszacowanie odpewiedniego gospo­
darstwa. W  roku 1906 przeprowadzono w ciągn 
półtora miesiąca oszacowanie 14 gospodarstw, w r 
1907 od 22 marca do końca listopada, 335 gnspo 
darstw, w roku 1903 no dzień 31 sierpnia 217 
gospodarstw, taz, że w czasie objętym sprawozda­
niem oszacowano 566 gospodarstw rozrzuconych po 
całym kraju. Do oszacowania w roku bieżącym po 
dzień 31 sierpnia b. r. przeznaczonych gospodarstw 
zostaje jeszcze 167, położonych w 24 powiatach i 
101 miejscowościach.

L 406 podań, 287 komisya załatwiła przychyl­
nie, 119 odmownie W  287 wypadkach udzielono 
pożyczek na łączną snmę 2,765,100 koron. Wedle 
powiatów przyznano pożyczek: Biała 1, Bobrka 11, 
Bochnia 6, Borszczów 1, Brody 1, Brzesko 10, 
Brzozów 7, Buczacz 1, Cieszanów 3, Czortkow 1, 
Dąbrowa 1, Dolina 3, Gródek 2, Grybów 2, Hu- 
siatyn. 1, Jarosław 3, Kałnsz 1, Kamionka 25. Ko­
łomyja 2, Kossów 1, Krosno 1, Limanowa 7, L i­
sku 3, Lwów 13, Łańcut 5, Mielec 6, Mościska 1, 
Nadworna 1, Nisko 1, N. Sącz 5, N. Targ 5, P il­
zno 1, Przemyśl 1, Przemyślany 13, Przeworsk 2, 
Rawa 5, Rohatyn 1, Ropczyce 12, Rudki 2, Rze­
szów 9, Sambor 3, Sanok 6, Skałat 10, Sniatyn 4, 
Sokal 19, St. SamDor 1, Stryj 2, Tarnobrzeg 7, 
Tarnonol 2, Tarnów 1, Tremoowla 3. Wadowice 
7, Wieliczka 4, Zbaraż 21, Zborów 5, Żółkiew 13, 
Ży daczo w jednę. Z tych 287 przyznanych pożyczek 
wypłacono do 31 sierpia 1908 —  112 na jumę 
1,096.600 kor., czyli utworzono 112 włości rento­
wych. Te włości posiadają łącznie, 2383 morgów, 
poszczególne ooszary włoś"i dają następujący o- 
braz:

Obszar włości Liczba włości
5 — 10 morgów —  20 w 15 powiatach

10— 15 „ —  29 w 16
15— 25 „ — 26 w 23 „
25— 33 „ —  14 w 11 „
35— 50 „ —  6 w 5 „

ponad 50 „ —  7 w 6 „
Wartość gruntów, tworzących włości rentowe, 

przyjęto w oszacowaniu na 1,756.544 kor., co dla 
112 gospudarstw daje przeciętną wartość moiga 
737T 1 kor.; pożyczki, obciążające te grunta, wy­
noszą 1,096.600 kor., przeciętnie zatem wynosi ob 
ciążenie morga pożyczką rentową 4 6 0 1 7  koron, 
a cala suma pożyczek rentowych stanowi 62'42*/# 
wartości samego gruntu. Spłata długów, dokonana 
przy pomocy pożyczek rentowych, wynosiła 457.192 
koron. Jeżeli się zważy, że w najpomyślniejszych 
rypaókacn oprocentow anie sum dłużnych wynosiło 

7•/,, a nie rzadko wyżej 10•/, i jeśli przyjmie się 
średnią 8, to zysk z pożyczek przyznanych, za­
oszczędzenie roczne na procentach płaconych, wy­
niosłoby już 16.000 kor. Podobny zysk otrzymano 
też na sumie ubróconej na spłatę ceny kupna lub 
jej res.-ty. a cóż powiedzieć o korzyściach, jakie 
daje rozłożenie spłaty na szereg lat amortyzacji. 
Przy pomocy pożyczek rentowych, spłacono reszty 
cen kupnu 843 morgów, co znaczy, że przez to 
o b s z a r  d o t y c h c z a s o w y  g o s p o d a r s t w  
w z r ó s ł  o 35 ‘37•/,.

Wskazawszy, że z przyznanych pożyczek nie wy­
płacono jeszcze 1,668.500 kor. w 175 wypadkach, 
zwraca dalej sprawozdaniu uwagę na Fakt, że ko­
misya przyznawała dotąd prawie wyłącznie poży­
czki na już istniejące gospodarstwa, bo jakkolwiek 
przeważna część gospodarstw powstała z doknpna 
parcelacyjnego, lub nawet wprost z parcelacyi, to 
jednak komisya ule miała możności od Iziatania na 
przebieg parcelacyi, z których skutkami i owocami 
■lała dopiero do czynienia, weszła bowiem w sty­
czność z niemi dopiero, gdy już ca ła  sprawa w de­
cydujących kwesty ach była załatwiona, grunta wy­
brane, cena ustanowiona i warunki je j spłaty uło­
żone. Komisya pomna, iż celem instytucyi włości 
rentowych jest nie tylko zachowanie iatniejących 
już, ale także tworzenie nowych gospodarstw śre­
dnich rozmiarów, zdając sobie dalej sprawę z tego, 
że możność uzyskania kredytu rontowego dla par- 
celantow może uczynić instyiucye parcelujące skion- 
nemi do zastosowania plauu parcelacyi do wymo­
gów komisyi, a zatem wywrzeć wpływ dodatni na 
parcelacye, odbywające się o tyie, iż przyczynią się 
do utworzenia pewnej ilości dożywotnych średnich 
rozmiarów gospodarstw, upoważniła biuro do wejścia 
w kontakt z instytucjami parcelacy, nemi, celem 
współdziałania w tworzeniu nowych gospodarstw 
średnich rozmiarów Biuro ow iązało  już takie ro­
kowania, które jednak nie doprowadziły jeszcze do 
konkretnych wyników.

Kr̂ niiia paryska.
Paryż, we wrześnio.

Bocznice wrześniowe. — Ghamp des maruyrs. — Oba­
wy wojny. — Przewidywanie klęski — Rozporządzenie 
ministra wojny. — Dach rewizyjny. — Falsyfikat w 

L-rrze. — Zniżki w teatrach).
Stałemu mieszkańcowi Paryża i zczególniej azą 

iprawia przyjemność przechadzka po ulicach mia­
sta bez określonego cela: może być pewnym, że 
zuwsze spotka cos ciekawego, nawsze jakąś nowość 
Inb zmianę 1 niemal zawsze natrafi na jakąś nie- 
ipouziankę. Gdy np. „zblokowany* republikanin 
w pierwszych dniach września zapaści się w oko­

lice bulwarów lewego brzegu, to zaszedłszy przy­
padkiem na ulicę Vangira?d, napotka ogromne tłu­
my, zdążające formalną procesyą na t. z w. „Ohamp 
des martyrs*. Jest to ogród i krypta dawnego 
klasztoru Karmansitiego, otwarte co roku w pierw­
szych dniach września na pamiątkę rzezi wrze­
śniowej. Sto siedmnaście lat mija, gdy w tym za- 
Kąrku Paryża w jednym z najsmutniejszych dni 
rewolucyi, 120 kapłanów oadano w ręce śmierci 
za to, że odmówili przysięgi na konstytucję cy­
wilną kleru. Przeciskam się przez nabożne tłumy, 
odbywające tn istne pielgrzymia i dążę ku wnę­
trzu. U wejścia do ogiudu napis nad bramą krótki, 
wymowny „hic ceciderunt*. W  sąsiedniej sali re­
zydował i odbywał swe czynności ów osławiony 
trybunał, który był chyba najszpetniejszą parodyą 
sprawiedliwości.

Improwizowany sęazia zapytywał każdego oskar­
żonego, czy złożył żądaną przysięgę.

—  Non! —  brzmiała stale odpowiedź.
—  Elargissez!
Oiiarę zrzucano po schodach, skąd wpadała w 

ręce zbirów. Kilka śmiertelnych uderzeń włóczni, 
lub topora, c z y  młota, zależnie od fantazyi egzeku­
tora. Później septombrjści obchodzili się nawet bez 
sądu. Na krzyk: „vive la naticn* rzucapo się do 
klasztoru i urządzano —  polowania na ludzi.

Otwierając corocznie bramy tego „pola męczen­
ników*, kler paryski uprawia w ten sposób swoją 
politykę, wstrząsając nerwami obywateli państwa, 
w których pojęcie „rządu* zaczyna asymilować się 
z nazwą „bloku*, ku  zmartwieniu wszystkich ży­
wiołów konserwatywnych.

W  tej chwili jednak „blok* nie śpi snem spo­
kojnym, jakby się zdawać mogło. Wśród pozorów 
akcyi pokojowej poczciwym republikanom staje co­
raz częściej przed oczyma widmo —  wojny. Męczy 
ich ono, denerwuje, wywomje w iz/e nadzwyczajne 
i wytwarza w mózgaeh najdziwniejsze pomysły i 
podejrzenia. Obecnie zajęci polityką auglo-niemiecką, 
odkrywają wszędzie dla siebie, jak i dla sprzymie­
rzonych Anglików, niebezpieczeństwo niemieckię.

Bardzo charakterystyczną rozmowę przyniosła te 
mi dniami „Dópeche coloniale* między „wybitnym 
dyplomatą niemiecKim* a znanym dobrze w sferach 
politycznych p. Józefem Montet. Usłyszał on mia­
nowicie z ust owego „wybitnego* Niemca, że woj­
na francnsko-niemiocKa i zupełna klęska Francuzów 
są już dzisiaj tylko kwestyą czasu. —  Interlokutor 
wyliczył mu na poczekania wszystkie przyczyny, 
dla których Francya w razie wojny nie jest w 
stanie odnieść zwycięstwa. A więc przede wszy stkiem 
spory religijne i polityczne i rozpowszechniający 
się we Francyi ruch antimilitarny. —  W  związku 
z tem stoi istnienie i działalność „confćdćration 
gćnćrale da travail“ , która w razie wybuchu woj­
ny organizuje natychmiast strajk generalny i strajk 
żołnierzy. Jako dalsze przyczyny wymienił ogólną 
dekadencyę fizyczną i moralną Francyi, Jezorgani- 
zacyę armii i marynarki i ewentualne powstanie 
ludności tubylczej w koloniach francuskich. Jako 
przeciwstawienie tych przyczyn podają Francuzi: 
blok północny i połączenie floty francuskiej i an­
gielskiej, ewentualną interwencyę Danii i podwójne 
powstanie. Polaków w Prusiech (?) i ludności al- 
zacko-lutaryńskiej, wreszcie w razie dłuższego trwa­
nia wojny mogłyby się na wschodzie, a zwłaszcza 
ze strony Rosyi wytworzyć niepomyślne dla Nie 
miea komplikacye.

Obrona, przyznać trzeba, dość słaba, a zarzuty 
ukrytego Niemca po pzęśei wcale słuszne. Do woj­
ny jednak na razie bardzo daieko, a tymczasem
IEltV?ĆlT>j' Francja <ł© nctprawionia
niejednego zła, które sooie sama uświadamia.

Podobno w sferach rządzących myśli i mówi się 
o pewnych reformach i poważnych zmianach. W o 
becnej chwili wiadomo tylko o nowem rozporządze­
nia ministra wojny, nakaznjącem komendantom kor­
pusów szczególne środki ostrożności w odbieraniu 
dostawy mięsa dla armii. Rozporządzenie to wy wo­
łały, jak wiadomo, owe masowe otrucia nieświezem 
mięsem i skandale z marca bieżącego rokn.

W e Francyi nowoczesnej oudzi się nagle duch 
krytyki i rewizyi, jaKo wynik tych ciągłych kom- 
binacyi zaborczych i wojennych, dla których tery- 
toryum francuskie jest punktem środkowym. Z pola 
walki dostaje cię on na pole kultury i do gma­
chów 3ztuki. Na ścianach Louvre’u „rewizyonista 
sztuki* znalazł już niejeden falsyfikat, a tjm  ra­
zem odKryto fakt, w którym rzekomo nie dz.aiał 
przypadek, nieudolDuść i brak znawstwa ze strony 
administracyl. Świadomie bowiem przyjęto iako dar 
niejakiego p, Groult obraz zatytułowany „Pont 
nonf* a przypisyv any sławnemu malarzowi angiel- 
;kiemu, Turnerowi. Nie chciano obrazić p, Groult 

W nadziei, że znany kolekcyonists cały zbiór swój 
zapisze muzeum narodowym. Lecz p. Groult wy­
płatał niemałego figla: umierając przed kilka mie­
siącami, zapisał swą koiekcyę obrazów... rodzinie, 
zostawiając w muzeum narodowem z grzeczności 
przyjęte... falsyfikaty- Znawcy sztuki podzielili się 
obecnie na dwie partye: tych, którzy grzeczność 
przeciągają poza grób, i tych, którzy oburzeni nie- 
grzecznością nieboszczyka p. Grouit’a, obraz chcą 
wyrzucić.

Sprawa czeka na ostateczną decyzyę, jak i druga 
niemniej aktualna kwestya „gratisówek* w teatrach 
paryskich. Rewizyonizm antorów i dyrektorów osią- 
gpął był na wiosnę taki tryumf, że postanowiono 
uroczyście Bkai uwać osławluue „billets de faveur“ , 
które dzięki panującej w teatrach paryskich ko- 
rupcyi, dawały sposobność do niesłychanych nad­
użyć Dochodziło Jo tego iż autor otrzymując kil 
kadziasiąt biletów wolnych, dawał je do spbcyal- 
nego typu trafik, gdzie wtajemniczony bywalec Ku­
pował je za niską cenę. Zdarzyło się, że na zapro­
szeniu własaoręcznem autora wpisywano nazwiska 
kogoś, który nigdy w życiu nie widział swego ofia­
rodawcy. Potem następowała konfrontacya...

Z dniem 1 pażdziernik_ nowe zarządzenie miało 
wejść w życie. Lecz, oto uczciwość zachwiała się 
w swycn Eatońskicn ponadach i —  dyrektorowie 
na gwałt zwołują sesye i komitety dla uratowania 
bodaj odrobiny swej stałej publiczności teatralnej 
Ktoś dowcipny powiedział, że należałoby oDecnie 
dać bilety zniżkowe tym wszystkim, którzy do tej 
pory za bilety płacili. Stanowią bowiem oni taką 
m n i e j s z o ś ć ,  że większość, rekrutująca się z do­
tychczasowych „faworytów*, plącąc obecnie zape­
wniłaby byt teatrom. Zdaje się, żc chodzi tu takie 
o ratowania tych rzesz bezdomnych, które do tej 
pory z pośrednictwa piletami czynili „un honorable 
mćtier*... X .

K r o ni! ka .
K r a k ó w ,  23 września.

Jesień. Dzisiaj rozpoczęła się t. zw. astronomi­
czna jesień, która właściwie trwała przez całe nie­
mal lato, gdyż dni pogodnych i ciepłycfl było zbyt 
mało, natomiast zimnych, chmurnych i deszczowych

zbyt wieie. Dzisiejszy jednak dzień, pisrwszy po­
dług kalendarza, jesienny, do tej chwiU przynaj­
mniej (12 w poladnie) jbst po6odny i słoneczny, 
chociaż niezbyt ciepły. Jesień znać już w przyro­
dzie, plantacye, ogrody i parki przerzedzone w ro­
ślinności, która mocno jnż pożółkła. I  tak nie za­
znawszy lata, wkroczyliśmy w jesień, która oby 
nie zecnciaia znowu zmienić się rychło w porę zi­
mową.

0 nowy dworzec w Krakowie. Jak wczoraj
donieśliśmy, w sali Rady miasta w Krakowie od­
bywają się posieuzenia komisyi, w spiawie budowy 
nowego dworca kolejowego w Kiakowie. W  komisyi 
t e j , której przewodniczy radca namiestnictwa, 
dr Stanisław Ustyanowski, biorą udział następujące 
usobistości: z minister stwe kolei radca budownictwa 
Ott, radca dworu Kosiński i radca mimstoryalny 
Koestier, z ministerstwa handlu sekretarz ministe- 
ryalny dr Pusswaid, 'Z ministerstwa robót publi­
cznych radca budownictwa Leonhard, z m'nister- 
stwa skarbn radca dworu dr Stanisiaw Szlachtow- 
ski. Da!ej w komisyi zasiadają: z dyrekcyi kolei 
północnej generalny dyrektor dr Banhans, zastępca 
dyr. radca dworu dr Rother, centralny inspektor 
Prinz, nadinżynierowie: Kalicki i Winter, nadko­
misarz Grosser, oraz inżynierowie: Sedlaczek i Rie- 
der, oraz sekretarz Aurednitzek. Dyrekcyę kolei 
państwowej w Krakowie reprezentują pp. inspek­
tor koiei Stanisław Warzoszkiewicz i sekretarz, dr 
Władysław Warzeszkiewicz; przedstawicielami gmi- 
n j miasta Krakowa są: II wiceprezydent p. Józef 
Sarę, radcy m.: Petelenz, Udenki, Beringer. poseł 
Sikorski, dyrektor bndownictwa miejskiego Swie- 
rzyński, radca bud. Kłeczek, inżynier Gałuszka 
i naczelnik akcyzy, radca mag. dr M. Zawadzki, Izby 
handlowo-przemysłowej, prbzydent Izby M. Dattnor, 
oraz członkowie: dr Benis i Judmewicz. Magistrat, 
jako władzę polityczną reprezentuje kom. dr W y­
dra, starostwo krakowskie komisarz dr Slęk, tech­
nicznym znawcą' jest radca budownictwa Adamski, 
ekspozyturę dyrekcyi budowy dróg wodnych, radca 
budownictwa Czerwiński i zastępca kierownika O. 
Piekarski, dyr. galic. poczt i telegrafów, nadinspek­
tor Kowarzyk. Wojskowość reprezentują: Kapitan 
Peschka,, z kemendy twierdzy major Tobis, z bu­
downictwa wojskowego, inżynier Uelichar, ze szpi­
tala gai nizonowego starszy lekarz sztaoowy dr 
ThurnwalJ. Prócz powyżej wymienionych, w komi­
syi uczestniczą zastępcy gminy Krowodrza, na któ­
rej gruntach ma stanąć nowy dworzec.

Na wczorajuzem posiedzeniu dyrekeya kolei pół­
nocnej _ przedłożyła pod ocene komisyi generalny 
plan, wypracowany przez kolej północną, projektu­
jący: 1 ) przebudowanie obecnego dworca osobowe­
go na budynki mieszkalne z halami w suterenach 
dla przejezdnych przez Kraków wychodźców; 2) 
budowo nowego dworca osooowego o 5 torach na 
miejsca obecnych magazynów kolejowych w prze­
dłużeniu ulicy Kurniki; 3) budowę nowego dworca 
towarowbgo na przedłużeniu nlicj Długiej w Kro­
wodrzy.

Jak widać z planu, który był rozwieszony w safi 
posiedzeń komisyi, projekt ten uwzględniał wszyst­
kie wymagania, stawiane przez tutejszy świat ku­
piecki i przemysłowy w znanych memoryałach do 
dyrektvi kolei północnej i ministerstwa kolejowego, 
uwzględniał także wszystkie potrzeby ruchu poczto­
wego i urzędu cłuwego. Zastępcy wojskowości jednak 
na wczorajszem posiedzeniu podnieśli przeciw pla­
nowi temu zarzuty, żądając by od strony Krowo­
drzy budynki kolejowe zostały uszczuplone i aby 
wypłacono wojskowości kwotę 14/j. miliona koron, 
na Urdovr<2 nowego form, jakiby dla celów^ uży­
teczności wujennych musiał być zbudowanym, w 
miejsce obecnego fortu, jaki z powodu sąsiedztwa 
dworca kolejowego musiałby być zmesionym-

Ponieważ żądania wojskowości uniemożliwiły zgo­
dę wszystkich członków komisji na przedłożony 
przez dyrekcyę kolei północnej plan nowego dwor­
ca, techniczne organa kolei północnej i minister­
stwa kolejowego, w y p r a c o w a ł y  p r z e z  u b i e ­
g ł ą  n o c  n o w y  g e n e r a l n y  p r o j e k t ,  zatrzy­
mujący wszystkie budynki nowego dworca towaro­
wego i osubowego w dotychczasowych rozmiarach, 
przesuwając je jednak bliżej ku miastu, tak, że 
wojskowość przeciw nim nie mwżo podnosić ża­
dnych zarzutów, gdyż nowy dworzec będzie odpo­
wiednio oddalony od nowego rejonu fortyfikacyjne­
go. Jest więc nadzieja, że 3koro trudności zostaną 
uLunięte, powołane czynniki dołożą starań, by bu­
dowa nowego dworca mogła się rozpocząć na wio­
snę rokn przyszłego.

Podnieść także należy, że plany nowe, za stara­
niem dyrektora kolei półn. Banbansa, uwzględniają 
nietyłko inteiesa kolei, ale taaże postulata gminy 
i Izby handlowej, wykonane zaś zostały przy współ­
udziale radcy dworu w nr.nislerstwie koiejowom 
Kosińskiego i radcy rainisteryalnego Koestlera.

Obrady komisyi ukończone zostaną dzisiaj wie­
czór.

Z teatru Ttliejskiepo. Komedya Wieda 2 x 2 = 5 ,  
której pierwsze przedstawienie przeznacza teatr 
miejski na sobotę b. tygodnia, jest, jak wiadomo, 
oztnką o europejskiej dziś sławie. W  sezonie ubie­
głym stanowiła ona oś sukcesów teatralnych na 
scenach niemieckich; grano ją wszędzie i liczoa 
przedstawień dochodziła do kilkuset. W  Polsce wy­
stawił ją pierwszy teatr „Rozmaitości* w Warsza­
wie, gdzie utrzymajb się stale na afiszu do dnia 
dzisiejszego przez kilka miesięcy z rzędu

2 teatru ludowego. Dzisiaj z powodu generał 
nej próby sztuki Urbańskiego „Jak się śmieją i 
płaczą w Krakowie*, która ukaże się po raz pierw­
szy na benefisowem przedstawieniu p. Gawlikow­
skiej we czwartek 24 bm., teatr ludowy zamknięty. 
W wodewilu tym, nadzwyczaj wesołym, oprócz be- 
nefisantki. wystąpią w głównych rolach pp. Poleń- 
BKi, Modzelewski, Konarski, Sarnowski, Koryciński, 
Zielińska, Konarska, Kolman i i.

Zjazd kolegów, którzy w roku 1898 ukończyli 
gimnazyum św. Anny w Krakowie, odbędzie się w 
niedzielę 27 września br.

Uzasadnione skarga. Od osób, jeżdżących tram­
wajem na liaii Zwierzyniecka— Diuga, otrzymujemy 
skargi, że stało się zwyczajem, iż konduktorzy do­
zwalają przepełniać przedziały klasy II pakami, 
workami i paKunkami, należącemi ao tamtejszych 
hanaiarzj, którzy ze szkodą współpodróżnymh urzą­
dzają sobie tanii) konmnikucyę i przewóz towarów. 
Wielokrotne w tym kierunku zażalenia i interpe­
lacje niB odnoszą Bkutku, może więc drogą skargi 
publicznej uda się uzyskać od dyrekcyi tramwaju 
wydanie okólnika, określającego objętość i wagę 
pakunków, jakie z sobą do wagonów wolno zabie­
rać!

Ofiara braków pocztowych. Dyrekeya poczt 
radsyła nam następ ije pismo z prorbą o umiesz- 
czenie- Odnośnie do notatki, umiesz zonej w nrze 
„N. Reformy* z 2 b. m. pod tytułem: „Ofiara bra­
ków pjcztowych*, oznajmia się, żo urzędnik kaso- 
wy, przjjmujący przekazy j ocztowe w krakowskim 
urzędzie pocztowym nr 2, ma zapas marek w tjm

celu, aby publiczność, nadająca przekazy, nie potrze­
bowała schodzić do zaknpna marek z pierwszego 
piętra na parter.

Z Poogórza piszą nam: W  piątek dnia 18 bm 
wieczorem p. Leon S a l z ,  prowizoryczny inspektor 
straży policyjnej miejskiej w Podgórzu, miał zajście 
z właścicielką domu, w którym mieszka. Ponieważ 
zachowanie się p. Salza wobec właścicielki było 
wielce nieodpowiedniem, zwróciła się ona do swego 
lokatora, p. Józefa Neuwelta, właściciela agencyi 
handlowej w Podgórzu, z prośbą o interwencyę. 
Inspektor Salz dobył wówczas szabli i zadał p Neu- 
weltowi kilka cięć, raniąc go dwakroć w lewe przed­
ramię i prawą rękę. Gdy raniony udał się nastę­
pnego dnia do wiceburmistrza m. Podgórza, p Kacz­
marskiego (burmistrz p. Maryewski bawi na Sejmie 
we Lwowie) i przedstawiwszy mu przebieg zajścia, 
domagał się wdrożenia odpowiednich dochodzeń prze­
ciw p. Salzowi, zwrócono ma uwrgę, iż jest to zu­
pełnie prywatna sprawa p. Salsa i jaku taka nie 
podlega Kompetencyi jego przełożonej wiadzy w urzę­
dzie, tj. magistratu. Poszkodowany zwrócił się 
wobec tego La drogę sądową.

Nie wchodząc w szczegóły całej sprawy, którą 
zajmuje się obecnie sąd karny, zaznaczyć musimy, 
że p. Salz, dobywając szabli i raniąc nią oezbron- 
nego człowieka, w każdym rasie dopuści! się czy­
nu bezprawnego, za który powinien być już przez 
swoją władzę pociągniętym do odpowiedzialności. 
Kwestya, czy to jest sprawą prywatną, gdy urzę­
dnik policyjny — jedynie z racyi swego urzędu — 
szablą bez uzasadnionego powodu pokaleczy czło­
wieka, nie trudną jest do rozstrzygnięcia.

W każdym razie sąd wkrótce kwestyę tę roz­
strzygnie, lecz dziwną co najmniej jest rzeczą, iż 
p. Salz, mimo tego zajścia, w dalszym ciągu pełni 
swą służbę.

Z  k r a j u ,
Dtizczelnosć haliatysiów . Od dłuższego czasu 

operuje w Galicyi firma wydawnicza niejakiego p. 
Otto Thoma, właściciela księgarni katolickiej w 
Stuttgarcie, który przez agentów i kolpolterów na 
rzuca swe kościelne wydawnictwa na bioule dru­
kowane, ale okazale oprawiane, przeważnie klasie 
roootniczej lnb służącym. Wydawnictw tych dzie­
siątki tysięcy rozchodzi się w Galicyi, goyż odda­
wane są na drobne spłaty, co zachęca kupujących. 
Otóż, cały plan wyzysku polega właśnie na ścią­
ganiu zaległych rat. Jako jaskrawy przykład tej 
metody niemieckiego wydawnictwa, cytujemy na­
stępujący autentyczny list, nadesłany w tych dniach 
do jednego z dłużników:

„Powołując się na wyra i 10 zastrzeżenie piśmien­
ne, według którego książka, jaką Pan (i) w swoim 
czasie odebrał (a), jest dotąd wyłącznie moją wła­
snością, proszę niniejszem usilnie o zwrócenie mi 
mojej książki najdalej do dni 5. Jeżeli to nie na­
stąpi, wtedy oddam sprawy c. k. proknratoryi pań­
stwa i wniosę o ukaranie Pana (i) za beznrawne 
przywłaszczenie sooie mojej książki i za o s z u ­
s t w o .  Zatrzymanie zas, bezpraw ne własności obcej 
wbrew woli właściciela, bywa karane w i ę z i e ­
n i e m.  Nie ulega żadnej wątpliwości, że w danym 
razie Pan (i) zostałDj (zostałaby) a r e s z t o w a n y  (a). 
Jeżeli więc Pan (i) chce uniknąć następstw naj 
goiszjch  i najprzykrzejszych, to proszę usilnie o na­
tychmiastowe zv rócenie mi mojej własności, póki 
jeszcze czas, inaczej Pan (i) będzie żałował (a), kiedy 
już będzie za późno i kiedy sprawą zajmować się 
jnż będzie ck. p^okuratorya. Dłużej niż 5 dni pod 
żadnym warunkiem nie czekam na załatwienie tej 
sprawy, Jeżeli do tego czasu książki mojej nie od­
biorę, natychmiast oddam sprawę ck. proKuratoryi*.

Takie listy piso je do polskich kliemów p. Tho- 
ma, który dziesiątki tysięcy koron wycisnął już 
z naszego kraju „naeh Dranssen*. Byłoby wsty­
dem dla społeczeństwa polskiego, gdybj mając tyle 
firm nakładowych polskich w kraju, tyle wydawnictw 
i dooryefi i tanich, pokrywało swe potrzeby u firm 
obcych.

Niech taki p. Thoma zrozumie, że ma w ten 
sposób Klientów traktować nie wolno i wyzyski­
wać łatwowierności naiwnych ludzi, nieuzasadnio 
nemi i niedozwoli nenii groźbami.

Nowy Sącz, 22 września. (Kurs analfabetów. 
Uczczenia Ernesta Bandrowskiego. Odpadki na T. 
S. L. Spółka fakturowa.) Dwuletni kurs dla doro­
słych analfabetów otwiera Koło T. S. L. dnia 29 
września. Wpisy odbywają się w każdą niedzielę 
od 2— 4 w szkole Mickiewicza. Analfabeci otrzy­
mają wszystkie przybory naukowe bezpłatnie. Szcze­
gółowych wyjaśnień udziela referent szkółki p. WŁ 
Mazur i p. Fr. Młyniec, nauczyciele.

Celem uczczenia dziesięciolecia prezesury T. S. 
L. Ernesta Bandrowskiego, postanowiło Koło nowo­
sądeckie T. S. L. nazwać nowo założoną czytelnię 
dla przedmieścia Zalabińcze, czytelnią im. E. Ban- 
drowsk.ego

Wydział T. S. L. uchwalił udać się do Raay 
miasta z prośbą, aby miasto zakupiło dla wszy­
stkich szkół i wszystkich klas w mieście portrety 
Głowackiego, Mickiewicza, luo Kościuszki i Dąbrow­
skiego; Radzie povviatowej będzie zaproponowane, 
aby to uczyniła dla szkół ludowych w gminach 
wiejskich. W  naszych polskich Radach szkoinych 
znajdować się winny portrety narodowe. Spodzie 
wać się należy, że te dwie autonomiczne nasze 
władze przychylnie tę sprawę załatwią.

Dla przysporzenia fnndu zow T. S. L. podjęły 
się niektóre osoby zbierania odpadków: p. Albina 
Matecka przyjmuje flaszki wszelkiego rodzaju i kor­
ki, p. Helena Dudzińska zbiera stare marki, cym- 
folię z czekolady, kakao itd., p. Władysław Mazur 
przyjmuje ttare gazety i żelazo. O chęci darowania 
wymienionych rzeczy można zawiadomić każdego 
członka wydziału; od czasu do czasu obchodi/ć bę­
dzie domy osobny posłaniec, według wskazanych 
adresów.

Spółka fakturowa w N. Sączu rozwija się nale­
życie. U wielu jeszcze kupców i rzemieślników brak 
zrozumienia, wielu jeszcze się w poczet członków 
nie wpisało. A instytucja jest przecież prawdziwem 
ich dobrodziejstwem, a nadto nie narażają ich na 
zatargi ze stronami. Zarząd spółki fakturowej po­
winien urządzić agitacyjny wiec kupców i rzemie­
ślników.

TremDOWla, 22 września, (Obchód Kościuszkow­
ski. —  Nowa szkółka T. S. L.). W  ubiegłą nie­
dzielę odbyła się w Trembowli, staraniem Sokoła, 
piękna uroczystość narodowa, na cześć Kościuszki, 
tem piękniejsza, że wzięły w niej udział poważne 
zastępy Sokoła włościańskiego z Kobyłowlok, Ry- 
dodub i Słobody Dźwiniackiej. Na tę uroczystość 
krosową zjechali się Sokołowie z całegu okręgu w 
liczbie około 150 druhów. O godz. pół do 10 rano 
wyruszył pochod z muzyką na czole dc kościoła. 
Podczas mszy przemawiał ks. Korzeniowski. Z po 
wrotom defilował cały zastęp sokoli przód pieze- 
sem Szczepanem, wiceprezesem lglickim i druhem 
naczelnikiem z Tarnopola Domarauzkim. Następnie

udał się pochód przed pomnik Zofii Chrzanowskiej, 
gdzie przemówił o Kościuszce p. Kamiński. Z po­
woda niepogody odbył się festyn w gmachu So­
kola oraz kiermasz, podczas którego popisywali się 
druhowie ćwiczeniami na przyrządach. Wieczorem 
zakończyła ten pełen podniosłych wrażeń dzień za­
bawa towarzyska.

Koło trembowelskie T. S. L. założyło w bieżą­
cym miesiącu szkółkę w Kobyłowłokacb, która na 
lazie mieści się w lokalu Kółka rolniczego. Do 
szKoiki uczęszcza 80 dziatwy pod kierunkiem Ja­
niny Pawłowskiej. Liczy cztery stopnie nauki. Zna­
czną ofiarnością poparł? szkółkę hr. Borkowska, 
udzielając 200 koron subwencji. N? uroczystość 
otwarcia szkółki zjechali się liczni goście z okolicy 
i deputacye towarzystw polskich. W Kobyło włokach 
rozwija się bardzo żywo Kółko rolnicze, gdyż nie­
dawno wyDuaowało piękny własny dom włościański.

Tarnopol. (Śmierć trojga dzieci od poparzenia. 
Gmina przeciw wójtowi Historyczne muzea.) W  Ba- 
worowie pozostawił zarobuik Franciszek M.chalski 
dwoje dzieci w domu bez nadzoru, Michała 6 lat 
liczącego i Józefę 4 lat, a sam poszedł z żoną na 
robotę. Dzieci podczas zabawy wyszły na pioc i 
podpaliły przędziwo, wskutek czego zginęły wśród 
płomieni, r

W  Kopyczyńcach poparzyło się z powodu braku 
nadzoru, ukropem stojącjun na piecn, dwuletnie 
dziecko Bodnara Jana i zmarło wśród strasznych 
męczarni.

W  gminie Ostrowczyk tak doaatnio gospodaruje 
tamtejszy wójt Dawosyr, że 40 włościan odniosło 
się do starostwa i wydziału Rady powiatowej ze 
skargą, że wójt popełnia od ałuzszegc czasu mnó­
stwo nieprawidłowości.

Po miastach prowincyuualu^eh włóczy się od ja ­
kiegoś czasu t,. zw. Muzeum historyczne, a właści­
wie zwykła buda jarmarczna z panoramą i figura 
mi woskowemi. W  tej historycznej galery! stają 
obok siebie zgodnie Luccheni, Adam Mickiewicz, 
Papakosta, Dreyfus itp. Bez komentarzy.

Brody, 22 września. (Państwowa szkoła handlo­
wa. —  Elektryczne światło. —  Pogłoska).

Bawił tn dyrektor szkoły handlowej ze Lwowa, 
p. Pawłowski, w sprawie założenia tu państwowej 
szkoły handlowej. —  Szkoła ta ma już zapewnione 
sunweneye w kwocie 30.UOO kor., a Izba naudiowa 
dostarczyć ma ubikauyj i wewnętrznego arządzc- 
niu. ,

Spraws zaprowauzenia elektrycznego, oświetlenia 
opóźni się znacznie; nie będzie ono gotowem na 2 
grudnia, w którym odbyć się miała pierwsza próba.

WoDee przepełnienia naszego gimnazyum, mają 
Rus ni już w"bieżącej sesyi sejmowej zażądać za­
łożenia osobnego ruskiego gimnazjum w Brodach. 
Jak długo gimnazyum w Brodach było niemieckiem, 
milczeli; tsraz, gdy je spolszczono, domagają się 
osobnego ruskiego

Wylewy. Z Czerniowiec donoszą. Wskutek clą 
głych deszczów z wielu stron nadchodzą wiadomo­
ści o wylewach.

Zamach rewolwerowy w Cieszynie. „Dziennik 
cieszyński* aonosi: W  poniedziałek rano dzielnica 
miasta w pobliża zamku została zaalarmowana sen­
sacyjnym wypadkiem zamacha rewolwerowego na 
ulicy Zamkowej. Na szczęście wypadek nie był tak 
tragiczny, jak pogłoska o nim. Na ulicy Zamkowej 
znajduje się sklep z zegarkami p. Biumenthala, w 
którym znajduje się zwykle siostra jego. Do sklepu 
tego ranó o godz. 7 wszedł wiaściciel pobliskiego 
sklepu z obuwiem p. Frischer, aby powiedzieć zwy­
czajne „dzień dobry* i odejść. W  poniedziałek 
jednak w cnwili, gdy odchodził i był już we 
drzwiach zagrzmiał nagle strzał rewolwerowy, 
zwrócony w stronę p. Fnschera, który na szczęście 
nie trafił go. Z rewolweru tego strzeliła p. Blu- 
monthalówna, która podczas obecności p. Frischera 
w sklepie stała z rękoma załozonemi w tył, trzy­
mając w nicn prawdopodobnie rewoiwer, gdy zaś 
odchodził Frischer, wystrzeliła. Po strzale powstał 
Dopłoch i zbiegowisko ludzi, którzy nadbiegali ze 
wszystkich stron. Rewolwer natychmiast p. BI. ode­
brano. Co do zamachu tego, rozchodzą się rozmaite 
wersje, prawdopodobnie jednak zupełnie nieuzasa­
dnione, najprawdopedobniejszem bowiem jest, iż 
p. Blumenthalówna dopuściła się zamachu w stanie 
jakiejś chwilowej niepoczytalności umjsłu.

le  świata.
Z Lodzi. (Otwrarcie teatru Zelwerowicza. —  Spra­

wa 22 bojowców.)
Uroczyste otwarcie teatru łódzkiego pod nową 

dyrekcją p Michała Zelwerowicza, odDjło się wo- 
Dac przepełnionej widowni. Odegrano „W esele* 
Wyspiańskiego według scenaryusza krakowskiego. 
Wykonanie sztuki byłe doskonałe, przyjęcie ze stro­
ny publiczności owacyjne. Prasa bardzo życzliwie 
oceniła zespół artystyczny i reżyseryę, które dały 
świadectwo wielkiej zabiegliwości i uznania godnym 
wysiłkom dyrekcyi. Na uroczystość otwarcia przy­
było grono dziennikarzy z Warszawy. t

Wczoraj odegrano świetną komedyę Moliera „Cho­
ry z urojenia*. W  sztuce tej święcili prawdziwy 
tryumf: dyrektor Zelwerowicz w roli Argana, p.
Czechowska w roli Antosi i p. Siemaszko w roli 
doktora. ,

Po akcie pierwszym nowemu dyrektorowi podano 
na scenie przy otwartej zasłonie 7 wieńców i od­
czytano kilkadziesiąt telegramów, pomiędzy innemi 
od Czytelni artj stów teatru krakowskiego. Na wszy­
stkich następnych pizedstawieniach „W esela* teatr 
był wysprzeaany.

—  Wydział śledczy policyi łódzkiej aresztował 
dwadz!eścia kilka osób, które, z wyroków sądów 
partyjnych, dokonały licznych zabójstw i zamachów. 
Śledztwm ustaliło, że do składów .sądów partyjnych 
należeli: Feliks Wolski, Robert Rotke, Jan Winter, 
Teodor Rutenach, Robert Reich, Szczepan Garba- 
liuski, Piotr Wenglersbi, Roman Jaworski, Wuj- 
ciech Mikołajczyk, Michał Roszenoejtel, Władysław 
Tymiński, Jan Raszkiewicz, S.anisław Tomaszewski, 
Franciszek Klimczak, Mateusz Kwiatkowski, Antuni 
Wańkiewicz, Antoni Mintas, Ardrzej Hajdok, W ła­
dysław Barański, Franciszek Sokołowski, Robert 
Steike, Stanisław Rudzki, Ignacy Borowiecki, Mar­
cin Kwieciński, Józef Stasiak, Oskai Rozner, Edward 
Frank, Karol Król, Władysław Zarembski, Bole­
sław Pacer, Ignacy Palaszczyk, Stanisław Gajewski, 
Stanisław Suligowsld, Konstanty Durski, Jan Nie­
wiadomski, Stanisław Marciniak, Jan Oświęcimski, 
Roch Zych, Wawrzyniec Bonk, NiLanor Kammer, 
Adolf Hempel, Antoni Torżecki i Walenty Fohora- 
Jędiosiak.

Wszyscy powyżej wymienieni zostali już ujęci 
i przyznali się do 22 zabójstw i napadów. Będą 
oni oddani pod sąd wojenny.

Z Poznania. (Pożegranie p. Hellmanna. —  W i­
zyta cesarza. —  Hakatyści przeciw uniwersytetowi) 
w Poznaniu. —  Wiec kobiet niemieckich w Pru­
sach wschodnich. —  Okropna samoDÓjstwo). .

—  B, Hellmann, były prezydent policyjny po*

Skarpetki, Pończochy, czapki, kapelusze i kapturki poleca w wiel­
kim wyborze po 
niskich cenach FRANCISZEK MARTIN K R A K Ó W  

Ryr.ek (jt. 12



Środa, 23 Września 1908

N A D E S Ł A N E .
(Artykuły w  tym dziale nie pochodzą od 

redakcji)

Z kalendarza. W i  eiwartek 94 września: N. P. h .ryi 
Wykupu i Gerarda b. m.; w piątek 25 września: W ła­
dysława z Giein.; w sobotę 26 września Oypryana p. i 
Justyny m.

Wschód słońca 24 września o godz 6 m, 31, zachód o 
g. 5 m 33; długość dnia 12 godzin min. 2.

Z krakowskiego nbser atot.y ■ Dnia 22 września ter­
mometr doszedł od 6-7 dc la l) C.; barometr opadał.

Dnia 26 września o s odz. 7 rano stan barometru 711-8 
mm., termcmetiu 5 ) C.; cisza.

Konkurs Rada szkolna krajowa ogłasza konkurs na 
posadę rzeczywistego nauczyciela m.tumatyki i giisme- 
tryi praLtycznej (miernictwa i niwelowania) w IX kla­
sie rangi w .zkoie przemysłowej w Krakowie. Do tej 
posady przywiązane są pooory ur ormowMK, ustawą z 19 

rze'-ua 1898, tudzież usiav. ą z 24 lutego i90T. Kan 
dydaci, obiegający się o posadę, mają należycie ostem' 
plowane i do Rady szkoinej krajowej wystosowane po- 
u.nia, zaopatrzone w „curncuicun vitae“ , świadeoiwt u- 
kończonych studyów wyższych oraz egzaminów państwo­
wych, świadectwa z praktyki i świadectwo moramości 
wnieść na ręce dyrekcyi szkoły ,rzemysłowej w Krako­
wie najpóźniej do 15 października b. r.

Zbyteczną jest rzeczą objaśniać, jak wielką 
role v  walce o byt odgrywa zdrowie. Ażeby do 
walki o życie wychować zdolnych mężów i ma 
tki, koniecznie trzeba dziec’ tak pielęgnować i 
wychowywać, ażeby się silnie rozwijały Naj- 
zdradliwszemi nieprzyjaciółmi dzircka. znaldn- 
jąoegc sie w rozwoju, są: niedokrwistość, błę­
dnica nienależyte trawienie, które powstrzj 
muje wzmocnienie ciała Rodzice, którzy dzieci 
mających te choroby, nie wyleczą gruntownie, 
popełniają grzech wobec nich i wobec społf- 
czensiwa. Dla tego powinna się znajdować v. 
każdym domu Fe>romanganina, która na t"-' ’ 
rżenie się krwi wpływa nadzwyczaj dobrze. 
Dziecko, które zażywa ferromaLganinę, będzie 
tęgie, silne i do walki o byt uzbrojonym mę;. 
czyzną lub matką. Naczelny lekarz Di J T. 
pisze; „Ferromanganina daje nardzo dobry wy­
nik w niedokrwistości, błędnicy, n rekonwale­
scentów . Najwybredniejszy żohiaek znosi ją wy­
śmienicie i to przez najdłuższy czar. Wzmo­
cnienie. zarowie, dobry wygląd podczas zaży­
wania tego znakomitego przetworu są wido- 
czue“ .

Cena 3-50 Kor. Przy kupnie uważać zawsze 
na nazwę: „Ferromanganin" i nie przyjmować 
żadnych innych przetworów.

Ferromangamnę ma prawie każda apteka, 
a niezawodnie apteka pod złotym słoniem, apte­
ka pod tygrysem i aoteka pod lwem w Kra­
kowie. Hartowny skład: -Tos, von Tiirek, Kó- 
nigstr. 12, Budapest.

Utwarcie kancelaryi adwokackiej. Dr Zygmunt 
K ł ę b k o w s k i  otworzył w Krakowie kaoceUryę 
adwokacką przy ul. Brackiej 1. 13.

Z W a r s z a w y  otrzymaliśmy żałobną wiado' 
mość. i  e d z i s i a j  (we środę 23 bm.) w p o 1u- 
d n i e  n m a r i a  t a m p o e t k a . p o l s k a ,  J a ­
d w i g a  Ł u s z c z e w s k a ,  z n a n a  p o d p s e *  
d o n i m e m  D e o t y m y .

Pogrzeb odbędzie się w sobotę. m

Jadwiga Ł u s z c z e w s k a  urodziła się w W a r­
szawie w r. 1830. W  latach 1863— 65 towarzy­
szyła swemu ojcu na wygnanie. Budziła podziw 
swoim niezwykłym talentem improwizatorskim. Zna­
ne są powszeennie jej utwory poetyckie aft.: „Im- 
piowizacye i poezye“ (Warszawa. 1854 i 58). 
Dramat p. t .: „Mieczj sław“ i rapsodya rycerska 
„Sobieski pod W iedniem ". Z utworów powieścio­
wych Deotrmy wielką poczytność zyskały ..Branki 
w Jasyrze" (Warszawa 1890).

nieodzowny, wzmacnia ący od
świeżający środek dla tycu, któ­
rzy czują się zmęczonymi i wy­

cieńczonymi. gbiwn" zaś

Dział ekonomiczny.
Z miejskiej centralne, U  ąowicy na bydło w Krakowie.

Kiuków. '22 września. Na dzisiejszy targ spędzono bydła 
rogatego 120. cieląt 247. owiec i kóz Śi. nierogacizny 
216; razem 614 zwierząt. Płacono za jeden cetnar me­
tryczny żywej wagi: ouuaje od — •— do — •— , woły 
52’— do 64'— , krowy od 47’— do 46‘— jałowmik od 
— •— do 44"— , cielęta oś 62'— do 80' —. nierogaciznę 
tiiusną oJ — '— do C —•— ; bitej wagi: nierogacizne od 
116'— do 148'- . Z zakupionych na oko płacona za 
„ztukę: woły z paszy od 140'— do 250'— , krowy od 
80'— do 120'— , buhaje i jałówki od 110'— do 134-— , cie­
lęta od 1 4'— do 80'— , owce i kozy od 12'— do 20'— . 
buhaje J40-— ao 240.

Ze sprdzonych na targ „wierząt sprzedano: na miejsco­
wą kon»amcyę 606 sztuk na konsumcyę innych gmin 
kraju 91, na eksport za granicę kraju bydła rogatego 
17, na eksport za granicę kraju nierogacizny —

Ceny powyższe obliczono bez opłaty akcyzowe;
•neaLJHB JM M M UBU J**_ MML

B .  G a b p y e i s k a ,  K r z y s z t o f o r y ,
H z > a k ó w .  Wynajmuje i sprzedaje pierw­
szorzędnych fabryk fortepiany, pianina, harmo­
nie i pianole za gotówkę i ab na spłaty nawet 
dwudziestoniesięczne. Instrumenty używane od 
cen najniższych.

Przez więcej niż 7600 prołesoiów 
i lekarzy uznany z: świetny. Do 
nabycia w aptekach drogeryach.

Broszurę nermo i opłatnie wysyła główne 
laat.: B. Brady Wieueń. I, Flcischmarktl.

t Jutro będziesz Pan zlowo zapełnię zdrów 
i będziesz się uiógł udać z nami na wycie­
czkę, jeżeli tylko zażyjesz Pan w ciepłem 

r y w i  mleku pół tuzina prawdziwych sodeiiskich 
mineralnych pastylek Paya. Nadto może Pan 
nawet jeszcze Lilka zażyć samych, ale potem 
będzie też Pan jutro znowu zupełnie w po- 

F  rządku. Proszę wziąć —  zaopatryję się zawsze 
fSpaifJ przed podróżą w lecie porządnie w sodeńskto 
fiŁ eó  pastylki Faya i mogę Panu odstąpić kilka. 

Nie są one zresztą drogie —  prdełko ko- 
® sztnje tylko 125 Lor, a można ich do- 
r  j  stać w każdej aptece, d^ogueryi i skła- 

r v « 4  dzie wód mineralnych. Żadnych l.aślrdo 
P & ó .  wnictw nie przyjmować stanowczo

Generalne zastępstwo dla Autro-W ęgier: W . Th. 
G n n t z e r t ,  Wiedeń IV, Gr. Nengasse Nr. 17.

“ 0 2 2.

D r  W ła d y s ła w  M u rc z y ń s k i
były seknndaryusz szpitala św  Łazarza  

powrócił i ordynuje w chorobach wewnetrzr.ych  
od 3— 4 popołudniu. Ulica Sienna 7. Teł 617 

5201 1 4

7 dnia 23 września.

IffoianiP Rany państwa,
Wiedeń. „Reichspost", organ ministra Gess- 

manna, donosi, że parlament nie zbierze się, 
jak się spodziewano, 3 listopada, l e c z  23 Iud 
24 l i s t o p a d a .

Zajścia w Lublanlo.
Lubiana. W  mieście udało się wreszcie przj- 

wrócić spokój. Prasa słowieńska występuje prze­
ciwko oficerom 27 pp. i domaga się, aby w y­
p o w i e d z i a n o  im w s z y s t k i e  p r y w a t n e  
m i e s z k a n i a .  Gdy na ulicy pojawił się jeden 
z oficerów 27 pp., por. K b n i g, wołano za nim 
„moideica" Dziś w nocy u s u n i ę t o  n a p i s y  
n i e m i e c k i e  z e  s z k o ł y  h a n d l ó w  ej.

W szystk ich  aresztowanych w  czasie zaburzeń  
wypuszczono na wolność.

AchmecT Sii a.
Wiedeń. A c h m e d  R i v a ,  przywódca Młoao- 

turków, który przez 20 lat mieszkał w Paryżu, 
a teraz wezwany do Konstantynopola (proponu­
ją mu tekę ministra oświaty) bawił w prze- 
jeździe w Wiednia, konferował wczoraj dłuższy 
czas z min. A e r e n t h a l e m  Trzed wyjazdem 
z Paryża konferował z prezydentem ministrów 
C l e m e n c e a n ,  w  drodze do Wiednia zatrzy­
mał się w Be-linie i konferował z B ii 1 o w e m

Czy cholera?
Budapeszt. Stróż nocny 72-letni Filip K u l ­

ka ,  umarł z powodu biegunki i wymiotów. Nie 
usprawiedliwiono dotąd niczein twierdzenia, że  
t o  c h o l e r a .  Sekcya zwłok odbędzie się 
dzisiaj.

Cholera im F osy!
Petersburg, W  wojennej szkole piechoty za­

słabło 29 wychowanków na c h o l e r ę ;  dwóch 
już uma r ł o .

Ratastrola na pancerniku.
Tulon. Katastrofa na pancerniku, „La toucne 

treville“ (zob. kronikę. Prz. red.), powstała wsku­
tek e k s p l o z y i  d z i a ł a  194 mm. Prawdopo­
dobnie, jak na okręcie „Couronne" spowodowa­
ną została przedwczesnem zapaleniem się na­
boju. Przyczyny zresztą dotąd nie sprawdzono. 
T r z y n a ś c i e  o s ó b  z a b i t y c h ,  dwie ciężko 
ranne. Zwłok dwóch nie wydobyto, albowiem 
z powodu eksplozyi w j r z u c o n e  z o s t a ł y  
30 m e t r ó w  w g ó r ę  i w p a d ł y  dci mo r z a .  
Przed wejściem do prefektury marynarki tłumy 
ludności żądają informacyj, ale prefekt odma­
wia szczegółów' i nazwisk ofiar. Tłum p r o t e ­
s t u j e  przeciw temu. Rozgrywają się przykre 
sceny.

Rulgarya na kolejach wschodnich.
Sofia. Rada ministrów uchwaliła n ie  wy- 

c o i y w a ć  s w e g o  p e r s o n a l u  z k o l e i  
w s c h o d n i c h ,  zadać tylko bułgarskiej kon­
troli państwowej i wycofać swój personal do­
piero wtedy, gdy państwu zapłacone będą 66°/, 
nadzwyczajnych dochodów tych kolei

Zabmjze?Ia w Paragwaju.
Buenos Aires. Depesza z A s s u m p t i o n  

(Paragwaj) donosi, że z powodu odkrycia spi­
sku, z a p r o w a d z o n o  s t a n  o b l ę ż e n i a  w 
mieście do 30 listopada Aresztowano wiele 
osób.

Zokład lunilerofoski ąSM Sł
tel. 796 — otwarty od godziny 9— 1 i od 4 -6  

Dr Merz. Dr Starzewski. Dr Wachtel 
1400 34 0

(w cenie począwszy od 60 hal.)
oraz 4585 10 1 f>

Phttcddrmłro

(Cena 70 h.) idealnie u s u w a ją  
s z o r s tk o ś ć  s k o r y  f z a n o D ie g a ją  p ę k a n iu .

otworzył 5209 2 9

a r c e l a r y ę  a d w o k a c k ą
w  K r a k o w ie ,  ulica Bracka, 13. I p ię t - o .

Odpowiedzialny redaktor i wydaw ca; 

M i c h a ł  K o n o p i ń s k i

Nie drogie a dobre w łasn eg o  w yrobu 4«||U w Związku katolickich krawców
UCHANIA GOTOWE T rw a ls ze  od w ied eń sk ich  v ,l' u Kraków, Ftoryańska 7. (Tuź przy Rynku). Lwów piać halicki 7.

^
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3© Poleli!
Zamiast pudru francuskiego lub pru­

skiego. użvwajcie Panie:

Pudru tfostejo Mimoza
wyrabianego przy pomocy robotnic po! 
skieh we fabryce chemiczno - kosmety­

cznej Mimcza w Podgórzu. 
Pudełko pudru białego, kremowego lub 
różowego, pięknie peminiowanego ko 

sztuje wszędzie 75 ha)
5!ty, >d czystego zysku przeznacza się na seie 

Związkn polskich Niewiast w Krakowie 
4138 20 39

P o p ie r a jm y  p r z e m y s ł  k r a jo w y '

W y r o b y  tk a c k ie
z najlepszego przędziwa, jak najstaranniej wy­

konane. jako to:
Plóma biare zwynrej i prześcieraałowej s2ero- 

*kosci, dymy, oreliszki, cnu.teczki do nosa, rę­
czniki, ścierki, obrusy, serwety, barchany, fle- 
Bele szewioty. płócienka koiorowe na fartuszki 

sukienki, bluzki i t p.. poieca najtaniej

ikamia pHiia-Michała te o o tó
w Korczynie obok Krosna.

Na żądanie próbki towarów bezpłatnie 
K i o  t y lk o  r a z  je d e n  zamówił towar 

s mojej tkalni, ten gdzieindziej płócen supo- 
wać me bedzie. 4339 6 20

J ó z e f  G a b r y ś
masaży .ta egzam. 

na c k. Klinice chirurgicznej frof. Dra Kadera 
z długoletnią pratiyką, posiadający chlubne 
polecenie od Dyrekcji Kliniki wykonuje wszel­
kiego rodzaju mięsienia, przeprowadza kuracje 
hydropatyczne, stawia bańki, pielęgnuje chorych 
Krakowy MIK oładka 10, 1 p, ofic.

4935 6 6

& a  K ra k ó w
jedyny wybór mebli antyczny ca 

(umemycznych)
jakoto: 4704 4 o

Kom ody inkrust. z brorzami, Sekreta­
rze, Garnitury mahoD między niemi 
inkrust., Pająk z bronzu. Toaleta ma­
hoń z hronzami, Porcelana, Dywany 
perskie, oraz bardzo wiele pięknych me­

bli antycznych jakoteż i zwykłych.

Leopoldyna M achow ska
Kraków, ul. Szewska I. 5, I p

Już ra te łi
h&dflemskie cebulki M t o u e

najlepszej jakości 4678 7 10

Ci. Fr»t6ge, Kraków.
Spis odmim Cennik główny 1908 str. 137.

Ł'iiWŁA

N A JL E P S Z Y  I N A JE L E G A N T S Z Y

g o r s e t
który czyni każdą z P, T. Pań wysmukłą i nadaje 

figurze szyku, jest t y l k o  u znanego

S P E U Y A I.IS T Y  tiO RSETÓ W

HERMAHA P O I A
KRAKÓW , GRODZKA 4 .

Filia: Lwów, ul. Jajjitllonska 7 —  do nabjcia.

4918 4 18 S P E C Y A L N O śĆ !
oSHBtts Ą/̂  Opaska „La Nea" Dra Fz. Glónarda w Paryżu, 

C. P. a la Śirene Paris, H. P. Formę droite Rationelle.

I I P

żCZutki do włosów i sukien, szczoteczki do zębów, pa­
znokci i grzebieni, grzebienie do czesania i fryzur, poleca

STEFAN PORĘBSKI
K R A K Ó W  - OBECNIE RYNEK 32 - LINTA - C-D .

4665 2 4 ®

Herbata z Brom w I

Herbata z Brodow i

Oi1 dswlei dswB? z swe] nobrocl I zupactiu znaną prawdziwi

H e r b a t ą  . r ,  s y i s  k ą
8 zbioru majowego, poleca handel 76 10'J

W *  A l »  A M O W 1 C 2  A
w Brodach na pograniczu rosy, skiom

1 funt „Familijnej" bardzo d ob rej~ ................................u. 2 S0
"1  funt „Melangc de MosKou“ w oryg. opak,, najlepszej 7 — 

1 ;unt „Imperial11 ;esarskiej, w oryginalnem opakotł aniu 7P — 
1 funt „Okruchów,, z najlepszych herbat kwiatc wyth 2 20 
Kawa Ceylon pało."1 gorącem powietrzem ‘ /a kg. K 1"C0 i 2 40 
bulion wołyi.skl 1 k i l o ........................................................K 12-80

e  cnofYe^

I P r z e s t r o g a ! ! ! ! czasowe kremy i 
pasty do zębów 

iJEalodonty, Odole i t. p.) za -  ierają mydło które 
rozkładając się na kwasy tłuszczowe, niszczą 
imalię zębów, zamiast ją konserwo ̂ ać.

Jedynie

1 ..TlEMOL" t e  W ijM w |
prji. Dra N. CfDuisxle|o i fabryki Tlen 
. nie zawiera mydła

ab niszczy więc zębów, a ezyści je  doskonale, 
aadaje im Diałć>3c, cmaonia dziąsła, czeźw.t 
jamę ustną i czyni oddech przyjemnym Kto 
ii -n  ije swe zęby, używać będzie Kremu „TLF 
NOL", .Cena za tubkę 60 greszy.

Wystawa i sprzedaż meMi
ZWIĄZKU STOLARZY KRAKOWSKICH

W

Kraków Rag ulicy Florycńskiaj I Pijarskiej, I. gî ro.
Zawiadamia Szan. P. T., że swój magazyn znacznie powiększył i zaopatrzył go 
w meDle najnowszych stylów. — Również pouejmuie się wszystkich obstałam 

ków, które wykonuje prędko, tanio, dokładnie i Z g w a r a n c j ą .

Ceny możliwie niskie. 6098 2 10 Zarząd.

[ „ I M "  r t a  io u l  |

Pref. Dra N Cyoutskiego

ossynrełuj i i odświeża j‘amę ustną i g lrdziel 
oraz zapobiee a bólom zębów, mszcząc zai >dniki 
hnnentwyjue akie zwykle rozmnażają się w 
jaaakj nstnij z po1 ści poU rn n . Cen;. 
1 K 60 gr. i 1 K za flakon.

| „TŁEBaL" pusak ją zębaw |
Prof. Dra N. Cybu'skiego

dzięki -ubtelnej miałkouci składników czyści 
zęby, nip ścierane z nich emalii, jednocześnie 
deeynfekjje jamę nstną. Cena za pudełko 70 gi.

Przetwory ,,'ILENOI “ prof D ii NT. Cybulskie­
go bp prawdziwe 
tylko z firm y

| F c b r y h i„ T I F H “ |
8344 13 0 ___________________________

Do nabycia wszędzie.

Cenniki i prosneuty iranco i grana.

1
Gmina nnasia Frakowa rozpisuje ni- 

niejszem publiczną licytację na oddanie 
w przedsiębiorstwo robót:

a) żelazno-betonowyeh
b) ciesielskich,
c) drzewno-cementowych,
d) blacharskich,

przy budowie chłodni w rzeźni miej­
skiej (t. j. w realności 1. k 494 Dz. 
YHI w Klukowie'*.

Plany i warunki budowy przeglądać, 
oraz formularze ofertowe i wyjaśnienia 
otrzymać można w Biurze technicznem 
dla budowy rzeźni (ul. Kopernika 1, 
I piętro! w godzinach między 11-tą a 
l-szą w południe.

Oferty zaopatrzone marką stemplową 
na 1 koronę, oraz kwuem depozytowym 
poświadczającym, iż tytułem wadyum 
złożono w kasie miejskiej najmme] 5*/0 
ceny oferowanej, składać można na ręce 
naczelnika Admnisi racyi akcyzy (ni 
Kopernika 1, parter).

Ostatni termin do składania ofert 
upływa w piątek dnia 25 września b r 
o godzinie 12-tej w południe, o której 
to godziwe nastąpi komisyonalne "twar­
de tychże 5123 3 3

Adminidtracya akcyzy miejskiej
Kraków, dnia 16 września 1908.

N a d z w y c z a j n a  L u  t e r y  a  p a ń s t w o w a .

I!? flajwymst rozfaz jego 0  l  i l  ApsstBisKisj gości

Wadiwyszajia F«e!erya Jubileuszowa
na cele dobroczynne c. k. obrony krajowej i żandarmeryi.

Ta tfiłwya w złocie
Jedyna w  A nstryi p raw em  d ozw o lon a  — ohejmuie 1 7 . 9 8 4  
i v y g r a i i y c h  g o i O w k ą  w ogólnej ilości 5 1 3 .7 G O  k o r o n .

G łó w n a  w y g r a n a :

200.000 
KOROM GOTÓWKĄ.

Ciągniecie nastąp1 nieattarelalui? 12 paiiziersillra IC38 
j f d T  L o s  k o s z t u j e  4  k o r o w y .

Losy są do nabycia: w oddziale lotcryj paltaiwowyah, Wiedeń. LU., Vordere 
Zołlamtsstrasse 7, w kolekt u.-eh loteryjnych, iralikacn, w urzędach podatkowych. po­
cztowych. telegraficzny ah i kolejowych, w kantorach wymiany itd — Dla kupujących 
losy rlany gr • za ćamio Przesyłka losew wolna od opłaty pocztowej.

Z c. b. Dyrekcyi dochodów loteryjnych.
4512 6 10 .  (Oddział lotcryj państwowych). f

Główna wygrana 39C.000 franków dnia 1 p ap ie rn ik a
przepada na

LOSY TURECKIE
6 ciągnień rocznie: %  ’ /* 7e Vs Vio ' /*

6 ciągnień rocznie, mianowicie 3 po 600.000 franków. 8 p. 300.000 franków i liczne wielkie 
wygrane poboczne Najmniejsza wygrana 240 fraków =  około 229 K.

Losy tureckie
ze względu na t« n»dz wyczuj korzystne widoki wygrane., są bardzo polecenia godnomi, w gój e 

i«ó mogąc-emi. Polecam jo przeto do kupna. Za gotówkę pod tog dziennego knrsn.
rolecan. nadto: ~

1 los torecki na raty miesięczne po 7 lub K

fllljjaśnjc
nalęiy^^anow ntj PdbltczDot^ij 

i?  niezrć!Vnanvj lo ż ro c j .v; 
krojone w yrob y  ikackie |

; ^ i t C Z ^ W d  GoiiCicl „ K o r c z y f i ic ^ ,.

, v  -  . - a  .

® t B i ł S I Z R
b ;o p 2  s. Dbuje-.r^zostan^ ^

Odbiór ĵ iepocfot̂ jbcy siądowaę.rhąlrue 
łyyinieńia się ha fnny.Próutu i ccnriirM dariii^.
ftdrps: n  j  met w Ktfccynie(Gaiic: a]

ffA sfynne pUtno korrr^ęi^hie.-ną nos/ it „przę„. Kieraay /Ur.mHi. bić. ów slelwDą r̂el; jyhystr 
oLrusy i WpzelRff inre tkaniny są trwalsze niii

4726 4 4

K. ZIELIŃSKI
C P I7 K I K tC F.S Itlil, KtJJÓli), M  31.

poleca oblicie zaopatrzony magazyn wyrobów optycznych i mechanicznych —
oraz pracownię mechaniczną.

Przyjmuje wszelkich systemów maszyny dc pisaiud do naprawy lub czy toczenia, 
gramofony i L p., urządza dzwonki elektryczne i telefony.

Wszelkie zamówienia lub naprawy wykonuje bezzwłocznie; z prowincyi wysyła
udwrotną pocztą. 216 75 o

Posiada własną szlifiei uię szkieł optycznych, każde zatem zamówień, i na oku­
lary lub binokle ze szkłami kombinowanemu, wykonuje w przeciąga 24 godzin

P s l e c a  b < i jc o w s t ę g o  s u t e m u  b in o k le  p r y k m o w e .

Rządowo uprawnioni

i. i iteinmii Knifardi
pod firmą

!t. P4ĘCS T C H H U I«  KRMCUIE
p r z y  u l. ś w .  U e i l r u i y  p o d  N r . 4

wjralia pod kontrolą komisji Przemysłowej Tow. Lek. Krak. polecone przez toż Taw

n o d y  m i n e r a l n e  s z t u c z n e
odpowiadające skłaaem chemicznrui wndom: BILIŃSKTF-), jESSIlflbLERSKIK.T. SEL* 

TKliFkTKJ, V1*JHY, 11ARYENBADZK1EJ, HOMDUIW, KlSSaNJEN, tudzież

s p e c j a l n e  l e c z n i c z e  212 75 o
jak: litową, bromową, jodową, żelazistą, kvuśną, oraz w o d y  le c z n ic /.c  n o r m a ln o  

z przepisu P r o f . J a w o r s k i e g o .
Sprzedaż cząstkowa w aptenach i drogueryacli. — Cenniki na żądanie franca.

C. k. au&fr. k@Ieie państwowe.
W yciąg  % ro z k ła d u

w a ^ u e o fo  o d  1 m a j a  1 9 0 8  r .  (czas środk. europ.).

6 losów tureckich 
25

40
... 150 .  IW  ,

Cenę ustanawia się najmniejszą na podstawie kiżdoczesnego stanu kur«u. Wyłączne, niepo­
dzielne prawo gdj na poastawie dokumentu kupna sprzoa.iiy, wystawionego podług przepioOw 

ustawy, zara. po przesłaniu 1 roty wprost do mnie. Najlepiej je przesłał! przekazem:

EDWARD IRBA^f
lJ o m  b a n h u u 'y , l i t r n .t  (Morawskie), W le lU l  P ła c  2 3  —  2 S  {w domu własnym.

Rzetelnych, stałych odsprzedawców przyjmuję wszędzie.
NiBkie ceny. 4703 4 4 Dobra pro wizy a

OH kilkunastu lat istniejący.

lukfoi ^ o p ?7c ? ow y
Józefy Nowiński - Horakowaj

w Krakowie, uL Mikołajska 24, Teiefoj 248
urządza pogrzeby od skromnych do najwspanialszych, do unuwko- 
wanej cenie i dogodnych waiunkach. Przewóz zwłok do różnych 
krajów. Groby na sprzedaż i miejsca do wynajmu. Wielki skład 

trumien metalowych, dębowych i innych. 3514 10? o
# 1

t m M :

12.10
3.03

4.30
6.43

7.15
8.00

8.30
8.40
0.0?

10.30 

11.00

1.15 
ł.30  
1.45 
2.53

3.0ć

3.15 

6.10

7.40 
7.50 
&.uC

8.38

9.00
10.30

11.10
11.63

0 4 c l i o d ^  r K rakow a:
w nocy (osob.) do Podwułoczysk. 
w nocy (posp.) do Lwowa. Od 15 lipca 
do Uz riujwiec. 
rano (osob.) do Ośw...'cima. 
i. (posp.) do Lwowa i Pou^ołoczysk ('połą­
czcie do Stróż, ćasła, Chj. )w„. Stryja, 
Stanisławów, Husiatyua, Sokala, Kopy- 
3*yniec i Czern.owiec). 
raio (posp. sezon.) fo ZaKopanego i Rabki 
od 15 czrr.vca do 10 trześnia, 
r. 'ozoli.) do Lwowa i Podwołocsysk (po­
łączenie do Stanisławowa, Stryja. Nad- 
brzezia, P-awj rntŁiej). 
r. (miesi.) do Wieiiaeki. 
r. (oBnb.) do Kocmyrzowa i do Mogiły, 
r. (osob.) do Suchy, Wadowic, Zwardonia, 
Żywca, Zakocuaego, Gorlio, Zagorza, 
L—owa i Huiiatyue.
rano (osob sezJ do Zakopanego i Rabki 
od 15 czerwca do 15 w; ześnia._ 
r. (osob.) do Podwołoczysk, S anisławowa, 
,JaB.a, Stróż, Sokala Stryja, Kopyczyniec, 
Grzymaiowa. 
r.- (osob.) do Oświęcima. 
pop. (miesz.) do .Wfelioaki 
pop. (osob.) do Mogiły i Kocmyrzowa, 
pop. (błynkawiczny) do Lwowa z połą­
czę jiain. do wszystkich odnóg)- 
pop. (osob.) do lamowa, Szczucina, Stróż, 
Jasła.
pop. (osob. sez.) d" Zakopanego i Rabki 
od 15 czerwca de 15 września. 
wi°cz. (osob.) lo Tarnowa, Stróż, I, owego 
Sącza. s
wiecz. (miesz., do Wieliczki, 
wiecz. iosob.) dc Kocmyrzowa, 
wiecz. (osob.) do Suchy, Zwardonia. Ży­
wca, Gorlic, Zagórza, i Przemyśla, 
c.iecz. (espeess', do _Lw„ ra, Icican, Bu* 
karesztu fconstanoyi i KonstHutynjpola- 
wiccz. (osob,) dc Lwowa i Podwółoczysk. 
wiecz. (ostfo.) ao Lwowa, Podwołoczysk, 
Nadbrzezie, Sokała, s ianisławowa, Bro­
dów, Nowego ‘-ącza Wieliczki, 
w nocy osob. do Wieliczki, 
w nocy (osob.) do Suchy, zakopanego 
i Nowego Sącza.

Lipo*

jtnych miaif 

Bukare-

No-

Przycheiw do  Krakowa:
12-50 w nocy (posp.) zo Lwowa. Od i ;  

z Czti nio vvifcc
E.4e rano (osob.) z PodwoUczysk.
6.15 rano (osob.) se Lwowa, Podwołoczysk 

Brodów, Ickan, Czerniowiec, Jasła. Cu».’ 
rowa.

6.07 r. (osob.) z Przemyśla 
przez Suchę.

6.50 i. (ezpresz) s lckan, Lwowa, 
sztu i t. d

ł.SO r (miesz.) z Wieliczki.
1.40 r. (osob.) z Kocmyrzowa l Mogiły,
8.10 r. mon.) z Oświęcima.
8-45 r. (osob.) t  Podwołoczysk, Lwowa,

wngo Sącza.
10.35 r (miesz.) z Oświęcima do Podgórza.
11.35 r. (miesz.) z Wieli zki.

110 pop. (osob.) z Kocmyrzowa ł Mogiły.
1.80 pop. (osob.) z Borków wielkich, Dwora,

Nadbrzezio, Sącza, ousła.
2.04 pop. (osoo. sez.) z Zakopauego i I;abld 

od 15 czerwca do 15 września.
2.24 pop. (błyskawic, y) ze Lwowa,
3.30 pop. (osob.) z Wieliczki.
4.40 pop. (osob.) z Husiatyna i innych rniasi

na linii transwersalnej przez Suchę.
6.20 wiecz. (osob.) ze Lwowa, Podwołoczysk 

(połą:zeme od Tarnobrzega, Zagórza, Ja- 
słi i Budapesztu).

f .50 wiecz. (osob.) z Aieliczki
7.10 wiecz. (osub.) z Kocmyrzowa.
8.10 wiecŁ. (posp. sez ) z Zakopanego i Rabki

od 15 czerwca do 10 września
9.12 wiecz. (osob.) z Oświęcima i Alwerni.
9.36 wiecz. tposp.) z Podwołoczysk, Lwora, 

Ickan, Tarnobrzega, Nadbrzezia, N. Sącza.
10.40 wiecz. (osob.) z Rzeszowa i Jasła.
11.00 w nocy (osob.) z N. Sącza i Zakopanego.

Rozkłady jazdy w formacie kieszonkowym f ą 
do nabycia po cenie 30 Lal. na stacyach c. k. 
Kolei państw., u konduktorów, jakote _w Kra­
kowie w biuize spedycyjnem Bu_ańsk5ęgo, w 
księgami Krzyżanowskiego, w cuki b: ni JLau- 
riziogo, w handlu Fischera (linia A — B) i w han­
dlu J  orębskiego i Zimlera,

J Ł J o J t e a S
nłdający się na pracownię ślusarską, kotlar 
-iką, blacharska i t. p. przy ul. św. Marka 31, 
zaraz do wynajęcia. — Wiadomość u Jtróza 

domr, 5031 3 .3

K a i m ó w

kandydat nctaryalny
poszukuje posady.

Zgłoszenia: u K a n d y d a f "  kaucelarya 
Piocliaski Rzeszów. 5163 2 3

Zaujii o p ió wiazai 'mm* w ł
d. h n u n

posiada 20.000 drzewek owocowych wy­
sokopiennych, półpiennych i karłou^oh 
w różnych formacn ao sprzedania w ce­
nie od 70 groszy do 5 koron za sztukę. 
Oprócz tego wspaniałe okazy osobli­
wych paproci w cenie od 2 do 100 

koron za sztukę 4866 6 o
Na żądanie wysyła się cennik opłatnie.

W p r a w n a

stenografistka
biegle pisząca na maszynie Remington, 
władająca doskonale językiem niemie­
ckim, potrzebna do biura pierwszorzę­

dnego

T u c d r i y S t o f l  E le K try C2iH !$0.
Pierwszeństwo dla obeznanych z dzia­

łem elektrycznym.
Zgłoszenia listowne wraz z odpisami 

świadectw przyjmuj" Administracya „N. 
Reformy" pod A. U. 5138. 5i 3& i  3

]f:
60 halerzy.

i  ani

HOLE!
do wyniszczenia moli z zarod­
kami w sukniach, .Durach i me- 

Dlach. Flakon K 1-20.
do przechowania 
futer. —  Pudełko

2291 22 O
ochrania od moli 
futra, suknie, por- 

tyery, fiiank: i meble. —  Sztuka 6 h
iVuIflH wTtnnva szwaby, karakony, sto- 
uljIUll nogi, karaluki, świerszcze, szczy- 
pawk.', prusak" i t. p. —  Flakon 60 h. 
Mil/ntnn niezawodny środek ao tępienia 
iiilub lilii pluskiew. —  Flakon 1 K.

ta k  perski fi
10 i 20 h. —  Flakon 40 i 60 h. 

Polec?

JflK IMTOifliCI
u> Krakowie, Sukiennice 20.

NAGNIOTKI
aj j P l I G  O

niezawodna pasto usuwająca nawet zastaiznłe 
'Uagnictki w przeciągu 4 dni.

Vr razie nieskutecznego użycia płacę 10 ko/on. 
Pudełko 1 kor., za aalłczką 1 kor. 60 b.

M .  Z I E G E L h A N N
u  K m k u u i e ,  u l .  K r a k u u s k a  Ł . 1 .

Naśladownictw należy sie wystrzegać. 
5029 4 10*

U l t  G U B

P. 1 4 2 4

filtidiy, żyakumiia
m  da kur.

nie masz much w stajni

Każdy gospodarz miłujący 
swój dobytek, powinien sic 
zaopatrzyć w „Ś m ie rć  
n iu e h o s n " .  Sposób uży­
cia łatwy. Uskuteczni ka­
żda osoba. Wytrwc kilka 
lat. Niepowodzenie wyklu­
czone. Wynalazca J. Kien, 
łowczy w Jaworznie. Wysyła 
opłatnie za zaliczką koron 

6’50 (pięć i 60 h.)

F i l  I
3295 12 13 

Dokładny sposób użycia załą :zony.

S y * :

EKSTRAKT DRZEM
wynalazku J u li*  n a  J<fzefoA\’lc z a .

pcrf-imcra.
Jest to najlepsza roślinna farba, którą 
można w przecia_gv 10 minut nfarbowaó 
posiwiałe włosy na kolor czarny, Bru­

natny. szat y i blond.
W Krakowie, a Re*ma i Spółka, Rynek 
gł. Linia A-B., J. Hanaka i Spół, dro- 
guerya, Szewska, Br. Zopotha, drogue- 
ya, Sienna oraz w innych drogueryach.

Cena flakonu 3 korony, flakoniki 
próbne kor. V20. 4961 2 11

Przesyłka i główny skład: 
w 1 'r.rszawie, ul. Nowa Senatorska L. 2.

Krajowe „Mydło Macierzankowe"
t y l k o  W .  B r a t h a  z  T a r n o w a .

Najlepsz? mydło toaletowe. Mydło Macieizankowe j e t l y k i y  n i e z a w o d n y  środek przeciw wszelkim wyrzutom, pękaniu i szorstkości 
rąk. Liszaje, piegi, ptamy wątrobiane, czerwoność nosa, wągry,pryszcze, wysypkę, łupież g ło w v  i t. p. niszczy radykalne/ Cena 1 mpdołkw 60  b«l*

«. nabycia» Sitład apt. „Saiiitas" Kraków ul. Długa Hr 16. J$



Środa 2 3 Wrzet,ma 19u8. N  O  W A  K  J£ i* O  R  k  A . Nr, 497. 5

A .  S U L I K O W S K I
ZF.G d R M lS T k Z

poleca
swój wyłączny skład fabryczny zegarków „Omega"
oraz wszystkich najznakomitszych fabryk jak Patek, BavoLlet,

KRAKÓW — GRODZKA 1. Schafh&usen, etc. po cenach przystępnych. 6117 2 10

t a i r z i M  Stolarzy ar M a r y i  ZeUrzyfiowsKiel
rarr ^trowkne * «grŁnir.tną pt.. Ką *  “  “ “ “ ' ' ■ • ' i  •“ * * ■ * » * * » «  ł  * .

Wyroby krajowe i własne. Meble z drzew*, suszonego w oimzarniach parowy jh. Gwarantuje jakość. Urządzenia pensjonatów i zakładów kąpielowych. Dział tapicersk pi owadzi tnany tapicer p. Alfons W awrzecki.
Główne magazyny w Kalwaryi. — Wyroby Towarzystwa sprzedajemy tylko w wiasnych magazynach. —  Pośredników nie mamy. i9t 48 o

Poleca P. T Publiczności 
swój O D fic ic  zaopatrzony

Skład mebli i wyrobów tapiicersklch
Ł a k o w l e ,  aL  W lś ln a  L 3 .

f c a  2:<e> 1 n a d e r  p r z y s t ę p  n e .

^  Krakowie przy ulicy Grodzkiej i. 26 w demu WP. Suskiogo
poleca w wielkim wy Jorze na sezon obecny towary bławatne. 
jedwabne i wełniane, kapy piuszowe, bluzKi gotowe, jeowabne 

i koronkowe, gotowe halki, dywany, chodniki, story, firank. i wszei- 

k«e towary w zakres ten wchodzące. 4962 4 5

Półwieku blisko prowadząc moją 
AERBATĘ z R ączką, znalazłem uznanie 

* T Publiczności, dowodom coraz 
to większe jej zapotrzebowanie. 
Starałem się nabjwając i spro­
wadzając

Ó E R B A T Y  pod warunkami możliwie korzy­
stnymi, zudawalniać się małym 
zyskiem.
Jednak od kilku miesięcy 

H E R B A T Y  znacznie podrożały, wobec czego 
niektóre tańsze gatunki w cenie 
podnieść musiałem, a pragnąc 
utrzymać nadal dobrą opinię moich 

H E R B A T  z  R ą c z k ą  i nie zastępując 
ich gatunkami wątpliwej jakości, 
polecam zmiany te uwzględnieniu 
P. T. Publiczności.

H E R B A T Y  z  U ą r z k ą  są wszędzie do iih.- 
bycia.

JULIUSZ GROSSE
\n Krakowie, Rynek, Pałac Sr-iskl.

Przestrzegam przed naśladownictwem i podra­
bianiem mojei t̂ ki ochronnej. 3556 33 O

Dczennica
Drof. Mikulego ze Lwowa, udziela le- 
kcyj gry na fortepianie — Ulica Kio- 

wodeiska 39. 4boi 4 4

nowa
o kołach gumowych, oraz koła gumowo i kasy 
ogniotrwałe, tanio do nabycia, r>i8rowiśli_a 28. 

4812 6 8

mr fortepianów, pianin i
poleca 4691 47 o

najlepsze Instrumentu 
llrm krajouych.

Wyłączne zastępstwu iabryn BC 
senaorfera, Ehroara, Wirtha, Ko- 
tykiuwicza. Zarazeu najpraktycz­
niejsze krzt sła do fo. repianow

Pensyonai „Podole11
Kraków, Loretański. 4.

okoje t  komfortem urządzone. Kuchnia wybo­
rni * Łazienka. Eleatrycznośc. OLiaUy i ko- 
:cy na miejscu i na mia 'to. 4876 4 4

3 pokoje
wysokie, suche, widne oraz kuchnia, na wyso­
kim pi rterze, za przystępną cenę do wynajęcia. 
Nowa Wieś, Willa 1. 81’ , 8 minut za Parmom 
Krak. Wiudomuść: Jan Nagel, Kraków, Szcze­
panika, SkiOp. ______________

I ilS w ^ d n im  wieku, potrzebna do ngoto- 
— Iłu wan a i wydania obiadu, po południu 
d — Jzoru w iklepie. Zgłoszenia W. 30. poste 
restante Kraków. 6009 "  10

MaMi handlowa w Lipsku, Johann̂pl. 5
każdemu, kto - uka za granicą wszechstron­
nego wj tf ztałcema. wsi ;uje _a „armo ra- 

cyonalną drogę. 4831 6 5

Tani Bazar
Stolarskiej przeniesiony został 

Miodową I. 37. naprzeciw Kb oły 
'skiej i poleca swój towar dobry 
dzo niskich cenach. 4740 7 10

Niema już!
krótkowidzów, dalckowidzów i cierpiących 
na oczy Jedyny ł w y la n y  ntt śwle#e 
środek który usuwa zmęczenie oczn. 
Znika potrzeba noszeni: oknlarow. Nie­
dościgniony środek na wzrok osłabiony 
wiekiem, nawet 6 0 -letnim. Broszurę 
z objaśnieniem wysyła darmo V . L a -  
g a la , V Ic o  2 ,  S .  G la c o m o  1 ,  
N a p o ił (Neapol, Włochy). 290119 50

f i c r  h o  UZ(iolniona w krawieczyźnie 
U o U U a  z krojem, poszukuje zajęcia 
w domach prywatnych. A dres: M. M 
poste restante Kraków. 5052 a 5

ZAKOPANE.
P t rozszerzenia pensjonatu z wyrobioną 
klientelą potrzebna wspólniczka, osoba 
niezależna, z kapitałem kilkuset koron. 
Zgłoszenia nadsyłać: „Spółka“ poste 
restante Zakopane. 6092 3 3

Ucznia dc praktyki
poszukuje Zakład lepr. art, „Zorza11 
w Krakowie, św Kizyża 1 5112 3 3

F a e t o ia
nowy. lekki, jednokonny, brek nowy jednokon­
ny na 6 osób, wózek kuczer i omnibus kryty 
na 8 osób, tanio do Sprzedania. — Wiadomość: 
ulica Daj wór 10. 5110 3 7

Słuchacz filozofii
poszakujb lekcyi lnb innego zajęcia. P. J’ po­
ste restante Podgórze. 5129 3 7

z osobnym wcho­
dem, umeblowa­

ny, zaraz ao wynajęcia. Bosacka 1. 11, 
II piętro 5 i Si 9 2

L. 1655. 5137 2 3

Ogłoszenie.
Podaje się do wiadomości, żo w ma­

jątku gumy Ciężkowice (powidt Giy- 
bów) znajduje się teren jakoteż mate- 
ryał do wyiobu cegły i dachówki. —  
Chcący się temi wyrobami trudnić, mo­
że się zgłosić w tutejszym Urzędzie 
miejskim celem zadzierżawienia teg:> 
terenu,

Bunritrz:
K a p a łk u .

f
Y L H S  r f E K W S Z O K & J S K E

artykuły gumowe hygieniczne i t  p. po cenach konkurencyjnycn najniższych —  poieca

*■ ż P G U f i f t Y /  Z D Z I S M T  A  K O M O K C j W S K I Ł & O  W  K R A K O W I E
ulica Floryańska S3, róg ulicy św. Marka.

j  Wysyłki na prowincję odwrotnie nie licząc opakowania. 6057 1 5

adr. tel.: lIAWEŁr.A, K raków . . Nr tei. 330.

. A .  H a  i ^ r e ł - ^ o ,
c. i k. Dostawca Dworu Austc Węg. i kiól. Dost. Dwom Gree.

w  K r a n ó w i e ,  poleca 5024 4 6
t y l k o  p r a w d z i w e  v ó s l a u s k i e  £ b a d e d s k i e

W i n o  ; . i v n  • i m o y j n o .
Pizesyłki na ^lowincyę w koszyczkach 6-ki’owych odwrotnie. 

G R U S Z K I  i  J A B Ł l i A  R O L s S K I E .

R M O iS IO . —  HO0 OŚĆ!!! —  PCISfUSffllce.

Af!w&l;at Dr O rlslfl
w Radomyślu Wielkim,

poszukuje k o c c y p ie c ta  z dniem 1 -go  
listopada b. r. 6059 5 5

D o k
ogrodem do 25.0u0 koron kupię przy 

Krakowie, Podgórzu lub dalej. — Zgło­
szenia J. Karnot poste restante Kraków.

4*07 4 6

M l m

Ko. o i z wielkim komfortem została otwartą

fte9nuraqo I M M  - Gnfcfen L19.
j\a nia smaczna, codzień świeże zakaski, obsmga i  la mii ,ut. —  Godzien 
kon . t . znakomitej orkiestry salonowej z odziałem kilku solistów Orkiestra 

~ pod dyrekcją znanego kapelmistrza p. Sellera. 2667 38 52

wielkie, słodkie, najszlachetniejszy gatunek de- 
perowy, co izień świe:,v rwane, 5 kg. K 2' 15. 
L. Alineu, Yersecz 8, Poł, Węgry, 4332 7 10

F r a n c i s z e k  H O Ł U B
K R A K Ó W , U L .  F L O R Y A Ń S K A  6

Pierwszorzędna pracownia sukien i kontayi damskich
zawiadamia P. T. Panie, że 4993 3 6

j u ż  nadeszła piękna kolekcya próbek
modnych i tanich materyałów, z których wykonywam :

K O S T Y U I I Y  
Ż l I i l E T Y  
W i e r z c h y  d o  l u t e r  
A M A Z O Y K I  

P ł a s z c z e  t e a t r a l n e  
„ K o r t l s  d e  R a l “  i  t .  p .

w e d f u g  
n a j n o w s z y c h  f a s o n ó w

P a n ie n k i
ze szkół średnich i wyższych znajdą stancję, 
zapewniającą, troskliwą rodzinną opiekę, oiaz 

najlepsze zdrowotne waianki. 
Wiadomość: Z. Dutkiewicz, Kraków, ulica 

Szlak 1. 27, I p. '  5159 2  3

Wydzierżawię
lub oddam w aćministrac/ę za kaucyą folwark 
230 mórg, obok Krakowa położony. Zgłoszenia: 
A K. poste restante Muszyna. 5170 2 3

M łr ir fr ip I ltD f' lat 2 a ' nk0“ CZ0I,y ginma- 
ł l i l i i  Ł lw llrw l zyaiisra, poszanuje zajęcia 
stałego lub tymczasowego w jakim i ikła. zie 
przymys owym, handlowym lob w kanrelaryach. 
Adrec Giumazyalista, Kraków, nl. Szlak 38, 
u stróża. 5176 2 3

O f j p o ć  n l k
Toz-iańczyk, żonaty, lat 28, doDrze o eznauy 
w swym zawodzie, pusznkuje od 1  październi­
ka b. r. stałej pooady. Zgłoszenia: T. Buszkę, 
Dąbie, koło Dębicy 6174 2 2

Han«!aryf adwoKacK&
na prowincy:, przenoszącą znaczny do­
chód, obejmie aawohat za wynagrodze­
niem. Zgłoszenia do AdminiStracyi „N, 
Reformy11 pod 5047. 6O47 5 6

Aparat fotograficzny
z dwoma so izewkami, 13x18, statywowy, wraz* 
z możliwymi przyborami jakoto: 7 ram do ko­
piowania, maszyny do połysku, lustro do retu 
“•zowania wraz z kasetką farb, zatrzi sk mu 
mentalny, latarnia, waga do chemikalii. aparat 
do magnezy owego oświetlenia i inne pr^ybory 
wartości 850 koron są do pozbycia ze 300 K 

Bliższej wiadomości ndzieja Janina Czapo- 
rowska, Czarny Uunajec. 5127 3 3

S U M N I E  
w i z y t o w e  
s p j i e e r o w e  
w i e c z o r o w e  
ś l u b n e  

B L I  Z Y  I  I f  l l  I i i

g u s t o w n i e  
i k r o j e m  f r a n c u s k i m

Leęons da Franęnis,
Prof. G. 'M„ Garret powrócił z Francy i 
i udziela nadal lekcyi języka i literatury 
franc. Studencka 2, III p. 6132 2 6

Irugrp niefro
nadające się dla pp. lekarzy, adwoka­
tów i t. d. świeżo odnowione, iest za- 

do wynajęcia w Rynku gł. 1. 43 
(linia A-B). 5147 2 2

raz

Kliiliujjiiiueóstwo usunie!
knpując amerykański 
przyrząl do 1 ztbzczo- 
nia ckien „Światło11, 
lajesi^ najzupełniejsze 

bpzj ieczeństwo. Nie po­
trzeba paska, ani nie­
bezpiecznego balanso­
wania na gzymsie 0- 

kua; idealne czyszcze- 
. nie z pokoju. Szczotkę 

możne jednem poenwj 
ceniem przyrządu za­

mykanego mocno owi J  
nąć snchą lub mokrą 
ścierką. Przyrząd mo­
żna regulować i umo­
cować ua każdem sty- — 
lirku miotły Zarówno 
praktyczny dla okien — 
w domu j ik „a wysta­
wie. Cena 5 koron Do — 
nabycia we wszystkich 
odnośnych sklepach. - -  
Skłudfabryczny: Feke 
te, Wien54, Postrach 62.

5003 1 2

U
z  w in a ,  n o w e .  jakoteż u ż y w a n e  
kupuję w każdej ilości od 25 do 

800  litrowych.

Zgłoszenia: K ń ln o k !  & C o , R tt- 
d a p e c i ,  Steinbruch. 5023 z 3

W  ,z. 'kie zamówienia wykon;T wnję pod włac^yn kierunkiem gusi )wn? , staran­

nie i puuktualnie. o czeir świadczą setk: lislu .- pochwalnych z Całego 1 ra.a

Tróbki i żumale na żądanie wysyłam opłacone:: Cen> bardzo przystępne.

Panien
‘ i I

uzdolnionych do eksoedycyi SKleDowej
poszukuje fabryka wyrobów malarskich
J ó z e f a  B a a l ik a  K r a k ó w ,  Flo­

ryańska 51. 5152 2 0

S i ł . H E U A maszyny do szycia 
do róźnyclf culów, 0

a zatem nietylko do użytki przemysłowego, lecz także do wszelkich robót 
wchodzących w zakres szycia domowego, jedynie u nas nabyć można.

Przy kupnie zważać należy 
na to, aby maszyna nabytą 
została w naszych składach, [j

Nasze składy poznać można 
po znaku znajdującym się 

obok.

S m ger ;*fon?p. To w . Lkc  m aszyn do szy& a
Kraków. Szpitalna 40, naprzeciw teatru miejskiego.

Filie we wszystkich większych miejscowościach.
K i ł  T i f  A l f  9 Wszelkie maszyny, sprzedawane pod nazwą „Singera" 
i l l f i n  P 11 I winnych składach, są wyrabiane na sposób jednego z na- 

szych dawnych systemów Nie dorównują one atoli, ani 
pod względem konstrukcji, działalności jak niemniej trwałości naszemu 

najnowszemu systemowi maszyn do użytku domowego. 3553 34 o

. . ^ s z b
pi awdziwe petersburskie taniej niż wszędzie me.skie para 6 kor., 

  uamskie 4 kor, 20 hal,, poieca 1685 26 o

K r a k ó w , D łu g a  4 ,  n a p r z e c i w  k b y  h a n d lo w e j .

Przysotb&roie
do egsaminu wydziałowego (Grupa I), kwali­
fikacyjnego matury seminaryalnej, wstępnego 
eg: aminu do wyższego gimnazjum do nauczy­
cielskiego seminaryum. do szkó? średnich, do 
złużenia egzaminu ze szkół wydziałowych mę­
skich i żeńskich i z l7 kiasy wydziałowej. —  
Uczę osobno języka niemieckiego, francuskiego, 
ruskiego, literaturr polskiej, niemieckiej i ru­
skiej. Mogę urządzić lekcje zbiorowe i we wie­
czornej porze. Ceny przystęcne. Naukr. gruit 
towna. Rezultaty pewne. Zgłoszenia: „Nauka 
i Praca 125“ poste rest. Kraków. 5149 2 10

lfiaiaz?!i Mskcyi i nowości imiM 
W £ c e l a u r M i o ć e e k i

Kraków, Rynek gi I. 4.
poszukuje żart z starszego zdolnego p c -  
DłOcnika, dekoratora fachowego w tym

dziale. 6153 2 3

S t o l k c y t a t o r
posiadający ośmioletnią piaktykę w kaucelaryi 
adwokackiej, z powodu śmierci dotychczasowe­
go Bfażbudawcy noszukujc posady. Na żądanie 
przedłoży świadectwa. K. L  poste restante 

lu m w K i 6094 3 3

Zmiana lokalu.
Fabryka stor 1 żaluzji

M stouia pętzie Liro
została przeniesioną z ul. Zwierzynieckiej L 8 
do Dębnik, ul. KosriuszKl L, 15, I p., nap.,:eciw 
kaplhzki — Dla lepszej dogodności P T. Pu­
bliczności przyjmuje zamówienia Heim i Ska. 
4416 i0  12 Z p.>7aćanieni W. Pędziwiatr. 

Cenniki na zadani': gratis i franco '

Ogrodnik
potrzebny od 1 października b. r. do 
większego majątku. Alusi być wybornie 
obeznany z sadownictwem i nakładaniem 
sadów, kultuią jarzyn i prowadzeniem 
ogrodu kwiatowego. Kawalerowie lub 
wdowcy maja pier wszeństwo, inaczej na 
ordynację. Odpisy świadectw, których 
się nie zwraca, z podaniem ząaanegc 
wynagrodzenia należy przysyłać do Za­
rządu dodr Turyicze. ■ oo6e 3 3

IKUflfllM aracyjm słód- 
iliUyillliG kie, (•Chasselas) 

5 klg. _a K 2‘50 wysyła dr Hnrvath 
w Szentendre —  Węgry. 4°32 4 is

2 0 0  ko ro n
i więcej aam za wyrobienie mi posady rządo­
wej Ltałej. N. W. 102. poste restante Kraków. 

0012 7 7

Ogier 4-Łetna
16-ruiary, bez wad, ciemno-gniady, uje- 
żdżoDy pod wierzch i w powozie, pod ko- 
rzjstnemi warunkami do sprzedania. —  
Wiadomość: nl. św. Krzyża 1, n stróża 
Ogląuać można między g. 9— 11 przed 
południem i 3—4 po południu. 296 3 0

m  KUFciy)
wysyła w 5 jtg koszykach po K 3'60 zs* Za­
liczką co d^ień od 2-go lierpnia do paździer­
nika, .ipłatme do ki żdej poczty austr w ,-ier- 
stiej a.1 jzy Libardi, w ysyłka owoców wi­
nogron ilntj^raais-M eran. 4217 30 30

S p r z e d a m
S lie z k ę  w 3 polu rasy niemieckiej, czekola­
dową, Iud zan Lenię na psa innej rasy, ewent. 
dopłacę. Zgłoszenia przyjmuje Leśnictwo, Stry­

szów Kalw. Żebrz. 5162 2 2

M ii lillPlO i I r a i i
otrzymać mogą zastępstwo towarzystwa 
o celach ścisie humanitarnych, jako 
rentowne zaiecif uboczne, bez ryzyka 

i z ewent. dyskrecją. 
Zgłoszenia pod: „Samopomoc" poste 

restante Kraków. 5158 2 3

Orciis l franuo
wysyłam każdemu swój wielki, bo­
gato ilustrowany polski cennik t 
przeszło 3000 odbitek dobrych a 
tanich instrumentów m uzycznych 
wszelkiego rodzaju. C. i k. nad w.

, K w c a g H A rfN S K O N R A D ,  
! Do3  wysyłkowy . wyrobow nwzy.

orny w w Brux N- I49L 
Skrz Toe di- począUn ącTru ju l za K J-80, 5'59, 
6-—, 6-80 i -yżej. Bm. ozkj pc K — ‘80, 1*— , 
1-40, J-8C i wyżej Cytry harmo-lie itd. rtw- 
niż na akładziu. R-zyra aiema. Dowolni wy­
miana lub zwrot pieniędzy 4594 11 20

Odznaczony medaiaml ni wystane!1 krajowych

o .J M B P fc z m p y u y
JAttA SADŁA

Kraków-Grzegurzki, ui.Woźniakowskiego
dawniej: Plac Matejki 4.

Mam zaszczyt zawiadomić P T. Odbiorców 
w ich własnym interesie, że jako doświadczony 
długoletnią praktyką za granicą — zdobyłem 
znajomość twardzenia (hartowama) moich wy­
robów, które odznaczają sie starannością i wy­

trwałością 3895 15 15

G e n y  k o n k u i - e n c y j n e .

Pierwszorzędny

w najruchliwszym punkcie Krakowa 
jest do wydzierżawieni z dniem 1 pa­
ździernika 4995 3 3

Potrzebny kapitał około 15.000 koron. 
Zgłoszenia listowne przyjmuje Admi­

nistracja „N. Reformy11 pou 4995.

^gatunek merańskich) w pięknych ko­
szykach opłatnie K 350. —  Nujlepsze 
winogrona stołowe czenrono i białe 
chasselas. onłatnie K 3, wysvła codzień 
śwież® za zaliczaą Zarząd dóbr Wilhel­
ma Auspitra. Lugos, Połudn Węgry 

4627 12 12

Paski damskie, orebki ręczne, Pledy or. ang. Peleryny nieprzemakalne, Parasole, Kalosze, w ie lk i skład przyborów do podró­
ży: jak  Kufry, walizy, torby, necesery i  t  . p .  poleca na’ tan;ej Kraków, Floryańska L. 17.
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©itold mmmm
Doktor oraw, 

smer. Sekretarz Piokuratoryi Ska ba,

przeżywszy lat 69, pi długiej a riężkiej 
choiobie. opatrzony ŚŚ. 3al*ramentam!, 
zasnął w Pana dnia 10 września 1908 

roka w Warszawie

Pozostała w Bmntkn rodzina zaprasza 
Krewnych. Znajomych i pobożną Publi­
czność na obrzęd pogrzebowy, który od­
będzie się we czwartek dnia 24 wrze­
śnia b. r. o godzinie 4-uj po yUndnia 
z Dworc.  kolejowego w kiukiwie, wprost 

na miejsce wiecznego spoczynku.

NABOŻEŃSTWO ŻAŁOBNE
odbędzie się .r piątek dnia 25 września 
b. r. o godzinie ly-tej rano w kościele 

0 0 . Kapucynów. 5917

C i p  c z e r n i d ł o  d o  o b a w i a !

P n « 7 1 l k i l i p  C IP  «®eblo*aoeflo pokoju 
r  ^ o L U K U j r  O l ę  jd J października dtó
cpokoinego człowieka na t, piętrze lnh parterze,
z zupełnie oddziemem wejściem przez osobny
pizedpokój lub z drzwiami podwójnemi, a bez
drzwi prowadzących do sąsiednich pokoi. Oferty
a podaniem ceny pod B. S. 43. poste restante
Kraków, za okazaniem kwita inseratowego.

5215 l 2

Rutynowany oroguista
potrzebny zaraz. —  ,,S. T. 500“  poste 
restante Kraków. 5912 i  a

IMu Dra Mm
adwokata w Brzesku,

poszukuje zaraz rutynowanego k u u -  
e y p i e n t a .  5216 1 3

Poszukuje sit} rutynowane­
go, zdolnego ekspedyenta

irosuisty
obznajomionego dokładnie z 
czynnościami w zakres dro- 
gueryi wchodzącemu 

Wiadomość: Droguerpa W. 
Brach, Tarnów. 5200 1 3

C z y  k r e m  p o ł y s k a j ą c ? ! j !

Żądać zawsze tylko
O O

Tylko one nadają skórze trwałość 
i bardzo piękny połysk!

D o s i a ć  m o ż n a  w s z ę a z i c ! !

S T . F E R N O L E N D T
Wiedeń, IIJ/1., c. ik . dostawca dworu

Fabryka założona w rokn 1832

Wszelkie zlecenia proszą przesyłać 
do mego wieloletniego zastępcy 

p. U. n o r  a ft Ida w  T arnow ie .
2616 20 0

nów 1 mai
z  w n t a  Raby

Kraków, ul. sw Jana ł. 13.
sprzedaje instmp.-«cta źa gotówką i na 
jk&łtyrllfSź wypożycza nowe pianina naj­
taniej. Wyłączne -astę.psiwo Łbryk. Siin- 
gla, Nmiargera, ETemitra i innych. — 
łortepiany Bosendorfeia używane tanio 
do sprzedania i inno przegrane, bardzo 
dobre, zawsze na akt idzie. 4524 12 0

litema 1&2 ssypatfonia włosów!
SCHANPÓO-YAROOL

środek antyseptyczny i wysoce hygie- 
niczny do mycia głowy, również do pie­

lęgnowania włosów.
3*ertumy krajowe, v arszawskie i fran­

cuskie prawdziwe, na wagą.
■Wytną wyborne kwiatowo o silnym za­

pachu, w kartonie 6 szt. K 110,
polecają 5187 i 3

mm i s p ó łk a ,  m m .
Rynek 37, Linia A-B.

w średnim wieku, inteligentna, potrze­
bna do zarządu gospodarstwem domo- 

wem w większym interesie.
Zgłoszeni* z podaniem warunków 

przyjmuje p, Marya Grossowa w Bia­
łej, pl. Franciszka 10. 5191 1 3

A lm ie
wy razy podziękowania za pamięć z proś­

bą o powiększenie Korespondencja 
o v n  i  2

wynajm ę lub wydzierżawią zaraz lab 
później kaw iarnią mleczarnią, sklep ko- 
rzezny, interes naftow y lnb inny tego 
rodzaju interes. J. F. P poste restante 
Kraków, okazicielow i kwitu inserato­

wego. 5210 1 3

IMm retuszer
zarazem rutynowany fotoarraf znajdzie 
od 1 października 1908 r. umieszczenie 
w Zakładzie fotograficznym M. Olmy, 
Tarnów, Krakowska 1. 8. 5195 i 3

J
oL Dietla 77, si&a1 o 

poleca swój specyalny skład

dywanów peiskitb 1 
sn/rnetsiUuji.

1 0 .  4 0 0  K O K O N  N A 6 K « l l V
DLA N l£M 4li\ C Y C H  2A R O ST U  I ŁYSYCH

Porost brody i włosów na głowie istotnie w 8 uniach wywołuje f.rawdzii le duń­
sk i ,li ar sam  B i o s .  Starzy i młodzi, mężczyźni i kobiety, używają tylto „B al­
s a m " MOS" do wywołania porostu brody, brwi i włosów jest bowi m d wiedzioną 
rzeczą, ie „B aisam  m o s“  jesi jedynym  środ kiem  now oczesnej w iedzy, któ­
ry  w pl ecjągn 8  do 14 dni przez działanie na cebulki włosów w ten sposób na 
me wpływu, że włosy zaraz zaczynają róść. Ręe*y się. że środek ten nie jest szl odliwy.

Jeżeli to nic jest prawdą, w/ptacimy

10.000 K L h ON GOTOWKą
k a ld e  tiu g ołow ąsem n , ły sem u , lub rz&dkie v lo sy  m ającem u, który Bal­
sam u K o s  przŁ. sześć tygodni używ ał I eiskutecznie.

U w aga: Jesteśmy jedyną firmą która daje togo rodzaju po.ęczenio. Lekar­
skie opisy I polecenia. Przed tiaśladownicti.aini ostrzega się usilnie.

W  sprawie prób z Pańskim „balsamem Mos“ mogę Panom donieść, że z tego 
balsamu jestem zupełnie zadowolony. Już po ośmiu dniach pojawił się wyraźny 
porost włosów, a chociaż włosy były jasne i miękkie, były ono przecież bardzo ino 
cne. Po dwóch tygodniach przybrała „roda powoli pierwotną, barwę i dopiero wten­
czas ujawniło, się nadzwyczaj kóraplńc dzułanio Pańskiego balsamu. Dziękując,

. łączę dla WP. wyrazy poważania i. C. Dr Tverg, Kopenhaga,

Paczka Balsamu Żlos 5 złr. O paker, dyskr. Po otrzymaniu nuieżytości lab za 
zaliczką. Pisać uo n ajw ięk szego w sw iecie o sob liw ego  hauaiu

HIK-HAGASlilET, COPENhAGEH 333 DANMAM <Dah!a>.
(Opła.a Part kortep. 10, a listów 25 h.) 4312 2 2

P a n i e n k i
nczęszozające do szkół wyższych znajdą 
pokoje z utrzymaniem. Cena przystępna. 

Grzybowska, Felicjanek 15, II p. 
5183 1 7

W u n n r l n P  Pomie&zczeni0 óia pa- 
11 y y u u i i c  njenki pucującej lub

uczącej SiQ —  niedrogo. Karmelicka 62.
partej na prawo. 5208 1 2

P r t L f i K M r t  K ^ W Y

pole*. i i<8 jJowo
m mómJom j hunOWiltS

uiy6orvwt gatumO

fikajjulor.s)
| \A  jT  , - 1 najnowszym
\ 4 p  I  ! n^ ePSzym spo.

y f  soŁsm za pomocą

K R A K Ó W  P ° c e n B '',,
b mnjiW najniższyeft

M .  J A W O R N I C K I -
93 284 O

Do sprzedania:
sekretarzyk czarny z płytą marmurową, 
lampy elektryczne, zegar stojący z bron- 
zami grający polskie meloaye i 3 ze- 
aarki srebrne kryte. —  Wiadomość w 
księgarni katolickiej Dra Makowskiego 

(św. Tana 6j. 5205 l  5

Kasztanów
pospolitych knpię każdą ilość. Chaje 
T ob ias, O św ięcim . 5206 1 6

W D O W A
po urzędniku, średnich lat, z ładnem pismem, 
grająca na forten i dobrze gotująca, posznkuie 
zajęcia. N. N. poste restante Tenczynek (obok 
Krzeszowic). 5190 1 2

Z Z o R a p n !
Mam honor zawiadomić P T. Publiczność, 

że z an.em I października b. r. otwieram

Pensyonat w A  „u  nfla“
przy ul. Zamojskiego

40 pukoi urządzonych, z piecau: na zimowy 
sezon, kuchni i w'kwintn- łazienki, telefon, 
ekwipaż do użytku gości zo mieszki* łych w pen 
syonacie. (Jeny bardzo przystępne

5197 1 3
Z poważaniem

B u u - r .

O s o S ^ a
w średnim wieku, znająca się na kuchni i go­
spodarstwie. przyjmie miejsce gospodyni u star­
szego wduwca lab na plebanii. — Zgłoszenia: 
ul. Topolowa 13, II (białe drzwi) 5074 3 i

•Jłosy z tsorzy
(brodą u pań)

tudzież włosy niepotrzebne z innych 
miejsc usuwa na zawsze, za co  się rą­
czy, nasz nowy przetwór. Składa on się 
z maści do nacierania i tynktury do 
zmywania W  każdym wypadku, nawet 
cam, gdzie nic nie pomogło, bezwarun­
kowo skutek niezawodny. Cena 10 K, 
na bardzo silny zarost 20 K Przy za­
mówieniu należy nodać: wiek, jakich 
używano już środków i barwą włosów. 

Pisemne poręczenie.

Fatima [ t w a  J w u l i i f
O łom uniec 2. sue i 5

bettcy j języ ita  irancusK iugo w  dom u udziela

Piotr Truchemotte
były dyplomowany profesor kolegium St. Pierre w Paryżu. — Ul- Pę- 
tizichów-Boozna I. 5 5173 i r.

Przy istniejąccm  ośm ioklasow ym  gim nazym  klasyczncm  
H. StraiyóskibJ w Kranówie (Franciszkańska 1) otwiera się

kurs przygotowawczy
dJa kandydatek gimnazjum realnego % tacipą (bez Jqz. greckiego) 
i z ięz. « A^c£yiuei m. 510:13 4

M atura tegoż giinnazyum  będzie dawała prawo wstępu  
w charakterze zwyczajnej słllckaiiZki na w szystkie w ydziały  
uniwersytetu. Zgłaszać się m ożna po in fo rm a cje  i do wpisu 
w godzin ich popołudniowych do końca września.

^BEHLITZ NAUKA WSZYSTKICH OCCYCH JĘZYKÓW KRAKÓW 
SCITO O LS M E TO D Ą B ERLITZAł u l. ca

i .  f “^ xLangt'ages^.j^ ^ j L ^ ;_ . . 2  0 .
_ ne Tekcyei prospekt.1/  bezpłatnie.

rt»w «0 «h »b  “SS. Be
T A K I E J  N B l W S Ł Ę P Z I E .  - sffli S

ZNAKOMITE PStOTOA KORCZYWSKSE r |
Bieliznę stołową i wsoelkio inno uyroby tkafkie. llównicż silne materio na ubrania,

dla każdego sUnu i na każdą porę poleca: * §

i  P r a c o n / i L i a  - I  m p s z ł
,.pod opieką Najśw. Ilodzi<),v“ l i  liO C C /.i n ie  obok Kr o? na (Galicya).

Na żądanie próbki z oceną darmo i opłatnie. 5207 1 14PATENTOWANE PIECE
D A U E R B 1 A N D  „ M E T E O R 1*

z pe*vodu oęsromHej (iszozęd n nśc i w ęg la  
: n a jlep sze  f l a  zak ład ów , szfeć! i  1. p. :

1133 U  OW y łą c /ii .i  sjir/edaż

W. Ha!ski, Kraków, Sukiennice.

a RtuKoais, u!. SteźtijSjiieD 23, nv iw  letwcs
płac. od wkładek oszczędności 509i a 3

licząc odsetki od dnia złożenia do dnia podniesienia kapitału  

Podatek rentowy opłaca z w łasnych funduszów.

Podziękowanie.
Najprzewielebniejszenm Duchowieństwu, Kolegom powstań­

com z roku 1863/4, Sławetnym Cechom, Stowarzyszeniu Czeladzi, 
Przyjaciołom i Znajomym, który OKazali nam łaskawie swe współ­
czucie z powodu bolesnej straty najukochańszego męża, ojca i teścia 
ś. p. Ig n a ceg o  M a rca , czy to przez wzięcie udziału w po­
grzebie, czy też w jakikolwiek inny sposób, przesyła najserde­
czniejsze „Bóg zapłać"

5213 Itodzina,

L ek cye  ję zy k a

rosyfskiegu
osobno i zbiorowo. Warumd b. przystępno. Kra­
ków, ul. Strzelecką 19, II p. 5039 3 10

Śt^a posada
do odminisrracyi fabryki. i OO kor. miesięcznie. 
Kaucya wymagana 3000 kor. Odpowiednir dla 
onorgicznoj panny iub wdowy. Zgłoszenia przy­
syłać pod S. S. poste reatante Kraków

5202 1 3

Szukam realności
w Krakowie lnb graniczących gminach z ma­
łym słonccznyit i suchym domem mieszkal­
nym i przynajmniej ćw» :rć morgowym ogio- 
dem zadrzewionym — Zgłoszenia z podaniem 
adresn realności i właściciela, oraz cenę sprze­
daży zgłosić pod „Realność 100“ poste restante 

Kraków. 5196 1 3

Fortepian
w dobrym stanie tanio do sprzedanie. —  Plac 
Szczepański 7, II p., dizwi 9 5199 1 3

S ta rsz y  pom ocnik handlowy
z działu delikatesów i pokoju do śniadań, z chlu- 
bnemi świadectwami, specyalista bnfetn posza­
nuje posady od 1 października — Lasnawe 
zlecenia: Poagórzo, nlica Sobieskiego 3, Han­
dlowiec. 5214 1 2

Jako leśniczy
lab gajowy w dobrach w Królestwie luh w Ga- 
licyi poszmaije miejsca inęsczyzna 35 lat ma­
jący, żonaty (1 dziecko), znający doskonało ję- 
zyic czeski i niemiecki w słowie i piśmie, a 
tukżo i chorwacki, wysłużony wijsaowy, z do- 
hremi świadectwami i polecemam .. Takie miej­

sce już zajmował.
Zgłoszenia: V. Śeuna, Nerad, poczta 

Bohóaneć n Pardubic, Czechy. 5189 l  3

Zszokuje sie
od t października do dwóch paninnek u a u -  
c z y c le i l i l  z językiem francuskim, niemie­
ckim i fortopiauem. —  /głoszenia z podaniem 
Świadectw i irarimków liale/y r.adsyłać poi 
BI. O . posto rest. Z a k o p a n e .  5093 10 12

Z powodu taniego i zuacznego zakupna 
ziarna E a k a ow eg o

C t o y  s i i l ^ r d w
} }% iegr. Czekoladek i poraadek w kar- 

tonio kor. 2’20.
M, kgr. Czekoladek i pomadek w ozdo­

bnym kartonie kor. 2'40.
1/s kgr. Czekoladek samych doborowych 

kor. 3'— -
V, kgr. Czekoladowych prahnek samycn 

kor. 2'60. 5154 5 50

d a m  M i e l i a B i k
F a b i y t a  C z e k o la d y

rhryańska l. 45. Telefon Nr 466.

d A N  i ł E M K
Cerveny Kostelec (Czechy)

tkalnia towarów lnianych i adamaszkowych
wyrabia:

płótna, bieliznę stołową, kanafasy, krysoty szo- 
tyszo, oirsfordy, kretony, obrusy, chustki do no­
sa, ręczniki, ścierki, serwety i serwatki i t. (1. 
w najlepszej jakości i po najtańszych cenach. 

Wypratóy ślu b n e!
bieliznr do hoteli, łaźni i szpitali. Wzory na 
żądanie opłacone. 5156 i 20

Z posócdu zm iany labalu
z opustem żfD/o

Sprzedaż meł>li ant;., now ych  i używ anych, dy ­
w anów , obrazów, luster, porcelany i srebra

w kesc. iśMm sprzedaży i kupca
i V l A U Y i

przy ul, Szewskrej 10. I p. 410290

P p o p o K v e $ r a .
Panna lat 25, in teligentna, przystojna , skro­
mna, m ająca  1 1 tysięcy koron posagu, chce 
poznać uczciw ego profesora gim n . lub urzę­
dnika, od 30—10 lat, Lawaiera lub na jchętn iej 
w dow ca z jedn em  dzieckiem . Odpow iada tylko 
na pow ażno zgłoszenia , które prosi nadsyłać 
do IłO-go w rześnia pod 0. B. 20. posto restante 
Kraków. 5168 1 3

Z Drukami Literackiej w Krakowie, ul. Jagiellońska 10.

czekolada, i kakao, odznaczone 6 zło­
tymi medalami, czyste pod gwaran- 
cyą, nader smaczne i dlatego dla 
smakoszów najwięcej polecenia godne.

Do nabycia we wszystkich handlach 
korzennych. 2b43 2° o

Fabryka założona przed J50 laty.

I
pmyondt dla

m u s
3ez różnicy wieko.

Ćwicząc mową, uczymy małe dzieci czy- 
tac. starszycn zaś ćykcyi i artyiculacyi. 
Dwadzieścia lat pratyki, meioda własna 

Kraków, ul. Floryauska 1. 39. II p. 
3*20 11 14

Wolne Mieszkania i
zarai. do w y -a  ję c ia :

UL Łobzow ska L 8 , 1 p., 5 pokoi, przedpo­
kój i kuchnia z wodociągiem.

UL S iem irad zkiego L 13 (w przyszłości l&) 
II p., 5 pokoi, przedpokój i kocbn.a z wodo­

ciągiem. 5069 3 3
Wiadomość tylko Szewska 27, I p , u wła­

ścicieli od 8—10 rano i od 3—4 po południn.

Czełtdlcds k t t a t o
wyboror.a, wyrób w‘asny — poleca 

C U K I E R N I A  2394 540
A D A M A  W A S £ C B I E Q O

Długa 10, Floryańska 2, Kraków.

C odziennie

w  8 językach , znajduje się

w CzyMui biienniKów i tiasiuî in
Mikołajska 6, I p.

Wstęp 20 U, abonament mios. 3 K. akad. 2 K. 
5077 3 0

V* ■

i i M p c n e
w willi „Maimze" Woli Warszawianki)
na s e z o u  zithow y mieszkania z ku- 
chniami lub liez. Na żądanie obiady, 
kolucye. Ccuy niskie. —  Wiadomość: 
„W a rsza w ia n k a ". 4722 7 12

NOWA PRACOWNIA
sita  jamM i ukąś Bzińftli
poleca się względom Szanownych Pań. 
ul. św. Anny 4, II p. 4549 11 12

p e tr zfk y  l^ a l
na wykłady wieczorne od 1 paździer­
nika dwa duże wiane pokoje, jeden 

mały i przedpokój na parterze. 
Zgłoszenia pisemne1 Drukarnia Au- 

czyca. Zwierzyniecka 2. 5157 0 3

Pttssk
z 2-gim egz. .poszukuje zajęcia -u 
adwokata lub iunem biuize. Zgło­
szenia pod „ML F.“ poste restante 
Kr&ków. 5i6o 2 3

P O I
i odpocenie ciała oraz nieprzyjem na woi 
z nog i pach ciała osuwa

t ? EKSYK0NE"
li.ygieuiczny jnoszek kalioratoryiirr. A
GŚISlsŚCg® w  War»3:.‘iw i3 .

Główny skład w Drogueryi Magistn; 
farm. J. Hanaka Kraków, Szewska 5

Cena pudełka wraz z rozpylaczen 
1 kor. 4622 4 10

3GO.SOI)
do wybrania już diifft

I  p a M ile n a il ia  1908 r .
■* przez zakupno

Tureckieyo (400 fr .)  losu
bezwarunkowo losowaniu podlegają­
cego i zawsze odsprzedać się dającego. 
Na rok sześć ciągnień, główna wy­
grana na przemian frank. 600.000 
i frank 300.000. Najmniejsza wy 

grana już 240 franków.
Cena gotówką 190 l( lub tylko na 

3 3  rat m iesięczu . po 6  K .

Natychmiastowe, wyłączne prawo 
gry już po złożeniu pierwszej raty.

Ua7,eta losowań „Neucr Wiener Mer- 
curu za darmo. 5107 2 5

Kantor wj miany
OTTO S‘P!T«, WierAtn,

I., Schottenring tylko
a p  teke Gonzagagasse “ W

Rzaaca drakami L, K. Górski.


